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Gorąca chwila,
(Koresp. „N. Keformy“).

W it o a ń , 7 lutego,
(— r.) W Izbie poselskiej lojno, gwarno i ru

chliwie, jak nigdy dotąd me bywało. Reforma 
wyborcza trzyma na uwięz; wszystkie umysły, 
cięży ołowiem nad całą atmosferą parlamentar
ną, zaprząta najskrytize my iii posłów bez ró- 
iricy  barwy politycznej i stanowi rozczyn ca
łego życia politycznego. Tym sposobem dznje 
się, iż punkt ciężkości położenia przeniósł się 
z sali obrad aa k u l o  ary ,  do restauracji par
lamentarnej i cio sal kłntowych,  gdzie wciąż 
odbywają się poufne wymiany myśii, nawiązują 
s:ę najnienatnr&liuejsze sojusze, odbywają się 
rozmaite konwentykle, a szczególnie prowadzi 
się intryga p-zeciwko r e f o r m  a w y b o r c z e j  
a wyszukaną finezją. Przeciwnicy reformy wy
borczej przygotowują s k o m b i n o w a n y  na 
n i ą  z a m a c n .

Przez gudzin kilka nie posiadali się z radio 
doi z powodu rezolucji, uchwalonej przez po
słów piemieckich z Czech, rozolncyi wypowia
dającej oburzenie z powodu przydzielenia „zbyt 
małej “ ilości mandatów poselskich Niemcom, któ
rych większość pojmuje reformę wyborczą i po
wszechne głosowaniu tak, iż powinny „jure ca- 
dncou zapewnić znacznej mniejszości niemieckiej 
stanowczą przewagę w parlamencie po wieczne 
czasy. Dlatego 8 milionów N i e m c ó w  anstryac- 
ki:h żąda dla siebie nie mniej j ak  819 m a n 
d a t ó w  p o s e l s k i c h .

Wrogowie reformy wyborczej zrozumieli od
raza, że powyżej wspomniana rezolucja, zawie
rająca najdziksze pretensye, oznacza r z u c e 
n i e  r ę k a w i c y  Ó a u t s c L o w i ,  że Niemcy 
tym sposobem p i z e c h o d z ą  do  o p o z y c j i  
p r z e c i w k o  t e f o r m i e  w y b o r e z e j ,  że 
zatem szanse przeprowadzenia jej w obecnym 
panamencie równałyby się zern.

Jeden z cieruwmków Koła polskiego, z&eie- 
roiąc z radości ręce, wyraził stę w rozmowie z 
jednym z przedstawicieli ez6»kiej szlachty hi
storycznej r  następujący sposób:

— Gdybyśmy byli mogli przewidzieć, iż po
słowie niemieccy z Gzech powezmą taką uchwa
łę , nie byłobj Koło polskie potrzebowało wy
stępować otwarcie przeciwko powszechnemu gło 
sowami n i brać na siebie całego „bdinm“ w 
pierwszym rzędzie. Gantsch nie może teraz i 
riTśleć o przeprowadzeniu i " " 1’ *; ref^rtcy wy 
Durczej W parlamencie, tak jak dziś stoją rze
czy, dwie trzecie części głosów .ą zapewnione 
p r z e ć  w k o  r e f o r m i e  w y b o r c z e j  —  do
dał z złośliwym uśmiechem.

—  Jeżeli Gantsch —  odparł fendał czeski —  
dożyie do połowy marca, może mówić o niezwy- 
kłem szczęściu.

Zasępione twarze przeciwników reformy wy
borczej wypogodziły się, dobry nnmor wrócił, 
serca napełniły się otncbą i nadzieją. Radość 
ich nir trwaia jednak długo, zaiedwo godzin 
kilka

Zgromadziła się najwyższa rada zwierzchni 
era sprzymierzonych stronnictw niemieckich: 
k o m i t e t  c z t e r e c h ,  wbrew oczekiwania prze  ̂
fiwnikó w reformy wyborczej, uchwalił n ie  z a j 
m o w a ć  s i ę  w c a l e  r e z o l u c j ą  p o s ł ó w  
p e m i e c k i e h z C z e c h , c o  równa sie ren-  
• e l i u j e j  do  k o s z a

„Sic transit11!-' i od raz a zmieniło się poło
żenie

P rojekt rządowy reformy wyborczej jest ju ż  
z u p e ł n i e  g o t o w y  i będzie za dni kilka, 
może jeszcze w b i e ż ą c y m  tygodniu, złożony 
na stoie Izby poselskiej. Słychać z dość dobre
go źródła, iż rząd skłania się do aama Galicyi 
10 m a n d a t ó w  p o s e l i k  cn przy liczbie 
ogólnej mandatów 480. Pierwotnie miała wy-> 
nosić ugólna licz Da posłów 445.

Bądź co bądź, położenie w parlamencie b a r- 
d z o  n a p r ę ż o n e  i n i e p e w n e ,  a wsantek 
tego codziennie krąży cały rój pogłosek, często 
najsprzeczniejszych, z kcóremi jednak opinia 
publiczna liczy się, n-ażając wszystko za mo
żliwe.

W  dobrze poinformowanych kołach poselskich 
panuje przeświadczenie, że gabinet bar. Gaut- 
icha a t o i s i ' n i e  i o s t o i  s i ę  n a w e t  na  
w y p a d e k ,  j e ś l i b y  n a w e t  r e f o r m a  w y 
b o r c z a  n i e  z o s t a ł a  p r z y j ę t a  w p a r ł a  
c e n c i e  W takim razie n s t ą p i  n i e  g a b i 
n e t  bar .  G a n t s c h  a,  l e c z  p a r l a m e n t ,  
t. j, ostatni b ę d z i e  r o z w i ą z a n y  Wyjaśnie
nia sytuacji pod tym względem ni« można się 
jednak spodziewać prędzej, jak w p o ł o w i e  
m f , r c a ,  gdyż ni) można wątpić, że projekt 
reformy wyborczej odesłany zostanie do komi
sji, że naprzód będzie się toczyła wielka roz
prawa nad mm w Izbie przy pierwszem czyta
nia. co razem zajmie najmniej cztery do pięcia 
tygodni czasn. W k o m i s y  i zapewne rozstrzy
gnie się los reformy wyborczej, względnie los 
obecnego parlamentu.

Z Wiednia telefonują nam dzisiaj przed po
łudniem :

„N. Fr. P*-esse“ podaje szczegóły, dotycząee 
rozdziału mandatów dla miast galicyjskich we
dle wypracowanego przez prezydenta Gantscha 
projektu nowej ordynacji wyborczej. Wbdle 
tego projektu otrzyma L w ó w  4, K r a k ó w  3 
mandaty. P o  j e d n y m  m a n d a c i e  otrzymają 
miasta, względnie okręgi miejskie P r z e m y ś l ,  
T a r n ó w ,  St a n i s ł a w ó w ,  K a ł o m y j a - B n -  
c z a c z  (bez SnJatyna, jak jest obecnie), S try j- 
D r i n o b y c z - S a m b o r - G r ó d e k ,  T a r n o -  
p o I - B r z e ż a n y ,  J a s ł o - G o r l i c e - K r o s n o ,  
B r o d y - Z l o c z ó w ,  P o d g o r z e - B o c h n i a ,  
B i a l s  N o w y  S ą c z ,  C h r z a n ó w - O ś w i ę -  
c i m - W a d o w i c e - Ż y w i e c .

Wedłe tej informacyi „N. Freie Presse“ —  
otrzymałyby tedy miasta galicyjskie 18 manda
tów, w poiównaniu z dotychczacowemi 13 man
datami, o 5 więcej Zważywszy jednak, że ró
wnocześnie unędą 8 mandaty z Izb handlowych, 
to właściwie p o w i ę k s z o n o b y  l i c z b ę  man
d a t ó w  m i e j s k i c h  o t r z y . Jastto stanowczo 
zi mało i b y ł o b y  o c z y w i s t e m  p o k r z y -  
wd s r e n . e m m i a s t ,  gdyby taki projekt mial 
się ntrzymać. A  pokrzywdzenie to przebrałoby 
t«m wyrazistsze kształty, gdyby rząd. jak to 
...ż S kuku jU ui doniesiono, w niektórych mia- 
stacn zapewnić miał, przy pomocy pewnej kom- 
binacyi systemu proporcjonalnego z plnralnym, 
mandaty gminom wyznaniowym izraelickim.

Obowiązkiem będzie posłOw miejskich, zasia
dających w Kole Pr-lskiem, aby zawczasu i z całą 
stanowczością przeciw temu pokrsywdaenin miast 
galicyjskich wystąpili.

Z Koła polskiego.
Na wosorajueH potLdi«nlu Koła polskiego, któ

remu pratwodnlcsjl preaea hr. D s l e d u i s y c k i ,  
wybru ie aa wa~ęple k o m i s y t  p a r l a m e n t a r 
ny. W  akłLd jej weisli waaysey d o t y e h c a a a o -  
v  I c z ł o n k o w i e ,  a mianowicie pp. B j  0 r a y ż
■ k i ,  C a a j k o w i k l ,  K o i l o w i k l ,  St wl e r -  
t n 1 a i k4. Pa s t o r .  Naitępnie dokoaaao wyboru 
•ałoiików ror. altyeh komlayj Iiby, a mlaaowiole: 
do komisy] regulamlaowej wybraao B-o b r a y ń-
■ k i • g o , do ainkuracyjiiej M o y ■ ę , do wóaoiaaej 
P o n i ń s k i e g o ,  do gospodarciej Antoniego G ó r 
s k i e g o ,  do cłowej U a l a c h o w i k i o g o ,  do na 
leżytośclowej W i e r i c b o w i k i o g o ,  a do pra
wnej dra D o b o i z y ń i k i e g o .  Nadto do komliyi 
matki w Kole wybrana Juliana B ł a ż o w s k l e g o .

Prayitąpioao pinem do spraw, będących na po- 
raądkn daleaaym. Poi. S a e p t y c k l  zdawał spra
wę o resoluoyach komisy! rolaicsej do ustawy o

handlu c h m i e l e m .  Koło poieolło mu, aoy w myśl 
swoich wywodów prsemowił w Isble.

ros. A b r a h s m o w l c s  ostawiał prsedłożenle w 
■prawlo ulg, odnoizącyeb się do ustawy krajowej 
z dnia 17 imegc 1905 r. e włościach rent»wyoh. 
Po prsemówiealach kilku po »łi'w upoważniono do 
nabrania głosn w Isble w t:-j sprawie posłów B y 
k a  i A. G ó r s k i e g o .

Z kolei obradowsno aaa p e t y e y a - i i  Pos. D a- 
a i o 1 a k popierał petycye l i i t o a o s z y  i e g i e -  
k u t o r ó w  o poprawę bytn, ^-s. 1 £ o y s a  petycyę 
dyurnlstów i nrzędnlZ'.w pouhcnicsych, pos, P e t e- 
i t L i ,  D u l ę b a  i R o s z k o w s k i  petycyę na
uczycieli prsy sakołach ówieseń. Koło upoważniło 
ich do poparcia tej petycy> u rządu. Pos. E o - 
■ z k o w i k i  i D u l ę b a  poparli petyoyy nancay- 
oieli pray senilnaryach nauca -leUk.co. Pos. W 1 a- 
s o w s k i żądał mianowania politycsaych arsędnl- 
ków obok techniesnych przy dyrekeyi dióg wo
dnych. Poi. S t a r z y ń s k i  pnedłożył petycyę egze
kutorów podatkowych z całej Galicyi, Sląsza i Bu
kowiny i otrzymał Upoważnienie do interwencyi na 
jej korzyść wraz z pos. P e t e l e n s e m .  Dalej żą
dał pos. Stsrsyński wywarcia uacisku na rsąd w 
■prawie sałożeaia askoły realnej w R a w i e .

Na wniosek posła G ł ą b i ń s k i e g o  polecono 
komisy! parlamentarnej sająć clę sprawą poatrzi 
lonego prsea rosyjską straż graniczną C e l o w i  
c i  a —  a na wniosek posła G r e k a  także sprawą 
aresztowanego w Piotrkowie podlanego austryackie- 
go, Maryaiu K u k 1 • 1 a.

Poseł M o y s a żądał interwe icyi Koła w ipra 
wie upaństwowienia kolei Kołomyja— Delatyn, — 
Poseł S t w l e r t n i a  otrzymał upoważnienie do pc 
parcia u ministra bandlu sprawy kreowania dru
giego instruktora dla stowarzyszeń przemysłowych 
we wschodniej Galicyi.

Poseł U a ł a o h o a  s k l  omawiał obasernie spra 
wę a a l e ż y t o ś o l  s t a c y j n y c h  1 wyzazywał, 
jakie sskody grozą stąd Gaiioyl. Na jego wniosek 
wybrano dla tej sprawy osobny komiiyę, w skład 
której wosall: wnioskodawca oraz po.: K o 1 i ■ o h o r, 
R a p o p o r t ,  K o z ł o w s k i  i S t r u s z k i e w i c s  

Lalej wybrana komisyę w sprawie pomncżenla 
lieiby nrsędniaów z G alicji w sekcji taryfowej 
ministerstwa kolei.

Na tern zamknięto obrady,

Z m \ M  Tozmchuff w i m i

„Nowoje Wremifc11 przytacza taki obrazek z 
ruchu .grarnego w chersofukiej gnbernii:

Osady Bereznegowatoje i Wisn sk są zamie 
szkane przez mieszczaL, którzy nigdy nie od 
znaczyli się zbytnią lojalności. ,  a natonrast 
sławni byli po całym powiecie . rabieży, roz
bojów, napadów po drogach i i, jc h  czynów 
bohaterskich. W tych to osadao irganizowałj 
się liczne bandy, występujące r  . 'rwszy ja rzę
dzie przeciwko zamożniejszym cułopom koloni- 
ofcom, żyjącym na oddzielnych chutorach. Za
prawiwszy sie na nich, bandy zdobyły się na 
szersze przedsięwzięcie. Ogromnie im się podo
bały największe majątki w tej części powiatu: 
Lubino ks. P. Trubeckiegc i Ewgeniewka bar 
Lipkego Szczególnie napracowali się i pożywili 
w Ewgeniewce, z n i s z c z y w s z y  j ą  p r a w i e  
do  s z c z ę t u .  Winnice, ogrody, drogie specjal
ne urządzenia maszyny, narzędzia rolnicze, po- 
wozy i wszeikie zaprzęgi niszczyli, tłukli, roz
bijali. Bydło zarodowe było zabijane lub odda
wane takim męczarniom, na jakie mogły wpaść 
jedynie zwierzęce umysły Drogim cielętom 
źrebcom, owcom, jagniętom przetrącali „pogrom
cy" grzbiety, łamali nogi, odcinali łby, 
próbując siły swych rnmion i kolów dębowych. 
Wieczorami urządzano rozrywki w guście Ne
rona. Wyprowadzano w pole ogniste ogiery, 
oblepiano ich smołą, posypywano z wierzchu 
plewą, następnie polewano naftą, ao grzyw i

ogonów przywiązywano wiązki słomy i gałga- 
nów, zmoczone w nafcie —  a potem icn podpa
lano. Te żywe pochodnie rozbiegały się w sza- 
Lonem tempie na wszystkie strony, dopóki star
czyło im sił i służyły im nogi —  Albo znowu 
związywano ogonami dwie lub trzy pary wspa
niałych wołów lnb koni, następnie strzelano do 
nrch drobnym śrutem, a nieszczęsne zwierzęta 
od bólu i strachu rzucały się w różne strony, 
odrywały sobie z k&wałtami mięsa ogony, albo 
ciągnęły za sobą te, które upadły na ziemię, 
zdzierając im skórę o grnnt kamienisty lnb po
rosły krzakami, zostawiając za sobą szeroką, 
krwawą drogę. D rogie zarodowe merynosy przy
wiązywano do skrzydeł wiatraka, a skrzydła 
unosiły ze sobą ofiary dwunożnych zwierząt i 
ze straszną siłą rzucały je o ziemię, cieszą,, bo
haterów widokiem wypadłych wnętrzności.

Tak Bię bawili bohaterowie ruchów agrarnych 
w gabernii c h e r s o h s k i e j ,  & jak uśmierzano 
te rneny w gnbernii s m o l e ń s k i e j ,  poaajo 
„Dnieprowssij Wiestnik". Mieszkańcy wsi Ko
rć* wm wycięli las, należący do właściciela, a co 
się później stało, opowiada list chłopa, pisany 
do brata, który w skróceniu podajemy:

„...Donoszę ci, drogi bracie, niewesołą wiado
mość, że n nas 18 stycznia taka bieda się zda
rzyła, bracie, że ją trndno przez łzy opisać. 
W Polakowie najęto strażników, żołnierzy, lu 
dzi 30, a oni jeździli po wJacb i odbierali 
drzewo pańskie, a z n.mi jeździli kommarz 
(pry sta w) a także policjanci. 18 stycznia przy
jechali do nas, a n nas wtedy było zebranie 
(schodka). To przybiega gminny starszynff na 
zebrań.e i mówi do sołtysa: „Ciebie komisarz 
potrzebuje". To od się bał iść sam, wziął ze soba 
naszego ojca i jeszcze Andreja, teścia Nika- 
nora, a kiedy oni podeszli do pry stawa, upadli 
na kolana i powiedzieli: „czego wam trzeba?" 
A inni nasi ciekawi, co będą mówić, zbliży:i 
się —  to stanowy, kieuy zobaczył naród, za 
krzyczał: „me zbliżajcie się!" —  ale nasi szli 
posłuchać, to on obrócił się do żołnierzy i za
wołał: „s t r z e  l a  j c i e  n ab  o j am i!“ Wtedy, 
drogi mój bracie, zaświtały kule i rozleciały 
się jak grad. W  j e d n e j  m i n u c i e  z a p i t o  
11 l u d z i ,  a 18 r a n i o n o .  Pierwszym był 
(opaszczamy kilka nazwisk)... i swat nasz, Piotr 
Grygorjew, a i bratanka naszego Iwana Osi- 
powa z żoną i macochą ubili, a n ojca nabze- 
go chrzestnego nogę przestrzelili, a druta kula 
* szyję go uderzyła. No, nas Pan Bóg urato
wał, a my w samym ogniu byli (tu idzie spis 
rannych). Tak, aregi tracie, nie gniewaj się na 
nas, że my nie prędko pismo pisali, a 5 dni 
ciała leżały bez pogrzebn. Kiedy było śledztwo, 
to przygnali trzy roty żołnierzy i kozaków i sie
kli nas rózgami od 15 lat i także ojca nasze
mu dali 85 rózeg. Zatem do widzenia... (nastę
pują w liście tak zwane „pokłony")."

Korespondent „Dn.epr. Wiestnika" opowiada od 
siebie cały przeoieg „uśmierzenia" zgodnie z po
wyższym opisem, a szczegółowiej wspomina o 
śledztwie, na które przybyli pomocnik naczelnika 
żandarmów, kapitan, pornczmcy i spraw mn itl. 
(nazwiska opuszczamy). Wzywają starostę. „Jak 
ty śmiałeś dopuścić do rozboju we wsi ? —  Ha, 
z głodn na wszystko można się odważyć, a kto 
n nas jest rozbójnikiem, to sąd właściwy osą
dzi. —  Dam ja tobie właściwy sąd —  krzyczy 
sprawnik —  zrywa medal z piersi starosty i 
zawoławszy na żołnierzy każe ściągnąć ze sta
rosty ubranie, wołając: rózgami mn pokażcie 
sąd właściwy11 Następnie oddziały po 4 sołda- 
tów, 8 z bronią, a 8 z rózgami, och idziły wszy
stkie chaty. 8 sołdatów z bronią pilnowało wej
ścia, a dwaj z rózgami wchodzili do wnętrza 
chaty „przeprowadzali śledztwo". S i e c z o n o  
w s z y s t k i c h  b e z  w y j ą t k n ,  w i n i e n  c z y  
n i e  w i n i e n .  Jakiś 6ó-letm starzec, któremu 
aano 85 razów, podnosząc się powiedział: „do
bre i to, żo do śmierci nie zasiekli". Słowa te
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uznano za zuchwalstwo i kazano wymierzyć 
starcowi drugie 25 rózeg. Po tej egzekucji puł
kownik żandBfmski Gładyszów udał Się do Ży- 
ryna, Wołkopstrzyna, Maryn* i do innych wsi, 
oby aaiej prowadzić w ten Bposób dzieło uśmie
rzenia. "Wątpimy —  kończy korespondent — czy 
obywatele będą wdzięczni rządowi za takie ob
chodzenie się z włościanami, wśród których im 
zamieszkiwać wypaanie. Prawdopodobnie przez 
dłuższy czas oć swoich „rodzinnj cb gniazd" 
będą się z daleka trzymał'
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(Hrcjjemnolci stano wojennegc — Rot ii/e i arssrto- 
wania.— Sprawy praioweZabójstwo ..„dann* w By- 

asimo — Napad na pocztę w Błonia).
„Ru*-yer Warszawski" zamieścL artykuł u- 

spokajający społeczeństwo i zmniejszający roz
miary tororu wojennego. Powiedziano nadto w 
tym artykule, iż rewizje obecne iuż się nie od
bywają po ulicach Warszawy. Tymczasem rzec* 
się ma przeciwnie W  dniu wczorajszym ra 
ulicach Solnej, Ogrodowej i Lesznie dokonywa
no rewizy; osobistych Byłem świadkiem np. 
z d e j m o w a n i a  b u t ó w  p r z e e b o d n i u m  
i w i e r z c h n i e j  o dz i e ż y . . .  W razie niezna- 
lezienia broni lnb zakazanych druków, rewido
wany, z* próżne 'fatygowanie patroln, o b i t y  
z o s t a j e  k o l b a m i ,  poczem jnż bezkarnie 
może udać się do domu. W nocy więcej libe
ralnie nastrojeni policyanci i żołnierze zadowa
lają się poszukiwaniem gotówki w kieszeniach 
przechodniów.

Wczoraj aresztów ano B a l i c k i e g o ,  syn* 
Tadeusza, za agitowanie wśród rekrutów. Agi
tacji. wśród wojsk*, rozwija się prawidłowo 
i z rosną :em powodzeniem. Cytadela pelną jest 
aresztowanych żołnierzy i oficerów.

Aresztowani w sprawie „Knryera Codzienne
go" mają być zesłani do Brześcia. Kilku uwię
zionych w cytadeli z n ó w  ma b y ć  l o z s t r z e r  
l a n y c h .

Jęki bitych, wydobywające się codziennie 
z kaźni cyrkułowych, aresztowania be* miary 
i końca, stancwią tn „plus" stanu wojennego, 
rewolucjonizującego znakomicie proibtaryat, leci 
nie napędzają^go wyborców do Dumy.

Do lokaln szkoły Sztuk pięknych przy ulicy 
Wierzbowej, podczaB wykładu chemii, wtargnęła 
polieya i wojsko, podejrzewając, iż Słuchacze 
zgromadzili się na wiec Rzecz natychmiast 
się wjiaśniła, mimo to jednak strńże porządki 
zapisali nazwiska wszystkich obecnych.

Wojsko, rozwydrzone swobodą hulania, za
czyna czynić policyi groźną, konkurencję. Oto, 
co donosi „Warszawski] Dmewmk": „W  mie
szkaniu stróża domu nr. S przy uL Miodowej, 
starszy rewirowy zaaresztował żołnierza artyle- 
ryi fortecznej libawskiej, Koszara, bawiącego 
za urlopem w Warszawie. Arty.ei zysta ter are
sztował na uL Miodowej różne osoby i prowa
dził je do mieszkania stróża, gdzie je poddawał 
rewizyi, obrzucając wymysłami i grożąc pobi- 
uiem aresztowanym Jak się następnie okazało. 
Koszer już nieraz aresztował przechodniów, pro
wadził ich do mieszkań stróżowskicb i tam re
widował. Pomiędzy innemi, przed miesiącem 
Koszer zaaresztował jednego studenta, zapro-' 
wadził go do mieszkania stróża domu, gdzie za
brał mu przy rewizyi 10 rsb. i zniknął." Ta
kich gorliwców było więcej i większość wypad
ków ograbienia na karb tego rodzaju przemyśla 
żołnierstwa zapisać należy

Reprbsye prasowe, dokonywane na wn.osek 
arzędtjącegu w cichości, ale skutecznie korni- 
tętn warszawskiej cenzury, nie ustają. Redaktor 
zawierzonej .Gazety Waiszawskiej", p. Stani
sław Lesznowski, wezwany został wczoraj do

Władysław Reymont.

Chłopi
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Dojrzaia ją r proga Nastka, że to mu wi ski 
sadek ich dzielił.

—  No cóż? co ci wyczytał? —  zawołała, 
bieguąr ku niej.

Te.eska a przełazu opowiadała co ją spo
tkał o.

— A  mnżehy organista przeczytał?... pisane 
musi poredzić

—  Juści co poredzi, ale jak tu z gołem* rę-
>ma iść do mego?
— Weź parę jajków.
— Matka wszystkie ponieśli do miasta-, ka

cie ino zostały.
— Nie turbuj się: weźmie on i kacze.
— Poszłabym, a rzegoś się boję! Bym to 

w i ziała co tn napisane! —  W yjęł* z za gor
su ist od męża. któren był j*j wójt przywiózł 
wc; >raj wieczorem z kancelaryi. —  Oo tam 
mo .e 8toić?

Nas ikr wzięła jej z rąk zaczerniony papier 
i, >rzj kucnąwszy pod przełazem, rozpostarła go 
na kolanach i znowu z niemałym trudem pró
bo rła odczytywać. Tereska przysiadła na żerd
ce , wsparłszy brodę na piersiach, popatrzyła 
z beziadnym lękiem na te lakieś kreski, z któ
rych tyle jeno Nastka wysylabizowała, ze po- 
chwi łonf stojało na początkn.

—  Ni8 rozbierę więcej, to darmo. Mateusz 
toby pewnikiem poredził

—  Nie, nis! — noczecw lenuała atrasznm i «i-

cho jęła prosić: —  Nie mów mn o liście, Na- 
stnś, nie powiadaj...

—  Żeby drukowane, to na każdej książce 
przeczytam, litery znam dobrze i baczę, jaka 
która jest, ale tutaj niczego złożyć nie poredzę; 
same jakieś kniasy i wykrętasy, jakby muchę 
uwalaną w czernidle puścił kto na papier, jaże 
się w oczach mieni od tych zygzaków.

—  Nie powiesz, Nastuś, co? —  prosiła pra
wie z płaczem.

—  D jć  już ci wczoraj rzekłam, że nic mi 
do waju. Wróci twój z wojska, to i tak wszy 
ćko musi aię wydać! —  rzekła, powstając.

Tereska jakby się zachłysnęła płaczem, że 
ino robiła gardłem, słowa me mogąc wydobyć.

Nastka cosik zeźlona odeszła, kury zwołując 
po drodze, a Tereska, zawiązawszy w węzełek 
pięć jajek kaczych, powlekła się do organisty

Alo nieletko jej być musiało, nie... przysta
wała aro co trocha i, kryjąc się w cienie, 
z bojażnią wpatry wała się w n.ezruznmiałe li
tery listn.

—  A  może go już puszczają?...
Trwoga chwytała ją za gardło, nogi się ugi

nały, serce się tak rozpaczliwie tinkło, te przy
ciskała się do drzew, zapłakanem. oczyma bie
gając jakby z& ratunkiem.

—  A  może ino o pieniądze pisze! —  pocie
szali, się nadzieją.

Szła coraz wolniej; mężowy list tak jej cię
żył a parzył, co cięgiem przekładała go z za 
gorsu do rąk i aż w róg chustki zawinęła.

U organistów jakby nikogo nie było: drzwi 
stały powywierone do pustych izb, że tylko w 
jednej, kaj okno było przysłonione spódnicą, 
ktosik chrapał rozgłośnie z pod pierzyny. Z nie- 
Śmiałością praesnnąła się przez sień, rozgląda

jąc się po podwórzu za ludźm* tylko jedna 
dziewka siedziała przed kuchnią z kierzanzą 
między kolanami, masło wybijając i oganiała 
się gałęzią przed muchami.

—  A  kaj to pani?
—  Na ogrodzie, zaraz ją tn posłyszycie...
Tereska pobok stanęła, miętosząc list w rękn

i chustkę naciągając barzej n« czoło, gdyż słoń
ce wyłaziło z za budynków.

Z  koiężogo podwórza, płotem jeno odgrodzo
nego o.i organistów, roztrzęsały się wrzaskliwe 
głosy drobin, ksczki, pekwakując, trzepały się 
w kałuż&cn, młode indyczki biadoliły kajściś 
pod płotem, zaś indory, gulgocąc, rozczapierzały 
skrzydła, podskakując zajadle ku prosiętom, wy- 
leguiącym w Dłoue, gołębie pourywały się z 
przed stodoły, krążyły sr czystem powietrzu i 
spadały co troeba na czerwone dachy plebanii, 
kiej ta chmura śniegowo. Wilgotna we a rzeź we 
ciepło bnchalo z pól, sady roakwitłe pławiły się 
w ułońcn, jabłonie, obwulone - wiatem, wyno
siły się z zieleni, kiej białe chmury, opylone 
zerzami, pszczoły z cichnśkim brzękiem leciały 
na pracę, kajś już i motyl zam.gotai, kiej ten 
płatek kwiatowy, to stado wróbli z niemułym 
wrzaskiem spadało z drzew na płoty.

Teresce naraz łzy się puściły z oczu i ciur
kiem pociekły

—  Organista jest w domu? — spytała, twarz 
odwracając.

—  A kaj Dy. Dobrodziej wyjechał, to się wy
leguje, kiej ten wieprz.

—  Dobrodziej pewnie na jarmark?
—  Juści, byka mają kupować
—  A  mało to już ma różnego dobra? co’
—  Kto ma dożyć, to cnciałoy jeszcze* wię- 

«»j —  mrnkbęta dziewka.

Tereska zmilkła, zrobiło się jej strasznie ża
łośnie, że to ludzie mają wszystiiego po grdy
kę, a ona ledwie się pożyw,, głodując często.

—  Gospodyni idą! —  zawołała dziewka, tak 
ruchając mocno koziełkiem w kierzance, aże 
śmietana wypryskiwała wokoło.

—  To twoja sprawka, próżniaku!... umyślnie 
puściłeś kenie w koniczynę! —  rozległ się w sa
dzie jazgotliwy głos orgamściny, —  Nie chciało 
ci się na ngór pęazić. Jezus, ze to na nikogo 
się spnśtić nie można! Ze dwa pręty koniczy ny 
spasione! (Jzeiaj, pcwiem za^az, a wuj takie Ci 
frjko sprawi, darmozjadzie jeden, że popamię
tasz.

—  Sygnałem nu ugór, sam je spętałem i na 
lince przywiązałem do kółka I —  tłómaczył oię 
płaczliwie Michał.

—  Nie cygan W aj się z tobą rozmówi, no~
—  Ja nie wygnałem, mów.ę ciotce.
—  A kto? ksiądz może? — wrzeszczała urą

gliwie.
—  Zgauia ciotka: ksiądz wypasł swojemi 

końmi —  podniósł głos.
—  Wściekł się!... przywrzyj pysk, żeby się 

me rozniesło.
—  Nie przywrę, w oczy mu powiem bo wi

działem Ciotka na mnie krzyczy, a to ksiądz 
wypasł. Poszedłem do dnia po konie: gniady 
leżał, a ziacz się pasła; były tam, gdzie je zo
stawiłem na noc. Dosyć zostawiły śladów, mo
żna sprawdzić, jeszcze gorące. Rozpętałem je i 
wi iadłem na gniadege, a tn widzę, że w naszej 
koniczynie jakieś konie. Świtało dopiero- przy
czaiłem się. żeby je zająć, dostałem się przego-| 
nem pod k&ięży ogrod, żeby im drogę zastąpić, 
wyłażę na dróżkę Kłębową, a to proboszcz stoi
i  brewiarzem rozgląda się dokot i raz po raz

popędza je batem coraz głebiej w koniczynę, 
to...

—  Cicho. Michał 1 Słyszane to rzeczy, żeby 
~sam ksiądz Dcwno jnż mówiłam, że to siano 
w przeszłym roku., cicho, tam jakaś kobieta 
stoi.

Potoczyła się naprzód śpiesznle, właśnie i or
ganista krzyczał z pod pierzyny na Michała.

Tereska oddała jej węzełek z jajkami, a po
dejmując za nogi, prosJa nieśmiałe o przeczy
tanie lista oa męża.

Kazata jej zaczekać.
A dopiero w narę dobrych pacierzy, za

wołano ją do izby —  Organista rozmamłany 
całkiem, w gaciach jeno, popijając kawę, jął 
czytać.

Słnchała z zamierającem sercem, bo właśnie 
mąż jej zapowiadał swój pow. t na żniwa, ra
zem z Kubą Janczykiem z Wólki i % Grzelą 
Borynowym. List był poczciwy troskał się c 
nia, wypytywał o wszystko co się dzieje w do
mu, przesyłał pozdrowienia znajomjm, całej 
wsi, bnchał radością powrotu, a w końcn Grze- 
la dopisywał, prosząc, by zawiadomiła jego ojca 
o pon rocie. ChudziaczeL nie wiedzia* co się 
stałe z Maciejem.

Zaś Tereskę te ciepłe, poczciwe słowa pra
żyły kiej baty i do z emi przyginały Mocowa
ła się, Dych nie poznali nic po mej, bych zdzier
żyć spokojnie tę wieść straszną, ale zdradliwe 
łzy same jakoś pociekły rozpalonemi paciorka
mi po zrozpaczonej twarzy.

—  Jak się to cieszy z powrotu chłopa 1 —  
szepnęła urągliwie orgabiśrina. (C. d. n.)
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sędziego śledczego, jako oskarżony o przestęp
stwo prasowe. Po złożenia kancyi w sumie 300 
rnbli Lesznowssi Dozosiawiony został na wolnej 
stopie.

Na dzień 5 marca wyznaczono procts, wyto
czony A lamowi Wiślickiemu, b. redaktorowi 
„Przeglądu Powszechnego1*, osKarżcnemu o wy
drukowanie w marcu r. z„ bez pozwolenia cen
zury, uchwały komitetu ministrów w przedmio
cie wprowadzenia języka polskiego w zai ładach 
naukowych Królestwa Polskiego

Prezes Izby sądowej warszawskiej zawiado
mił kandydatów do posad sąduwycb, że mini
sterstwo utworzyło 188 nowych posad sędziów 
śledczych w cesarstwie i wzywa interesowa
nych do podawania się o te posady, które im 
otworzą w przyszłości drogę do karyerj. Pe
wna część posad pomocników sekretarzy sąio 
wych, z powodu braku ^kwalifikowanych kan- 
d.« datów, oddaną będzie kandydatom z wykształ
ceniem Sredniem

Z Będzina donoszą, że w fabryce cementu 
„Grodziec" w poniedziałek, o godzinie 5 po po 
ładnie, wystrzelona z rewolweru zabito wach 
mistrza policyjnego Gonczara W  chwili, gdy 
wychodził z faDrysi, podeszło do niego trzech 
ludzi i dało 8 strzałów, na co Gonczar odpo
wiedział 6 strzałami. Na odgłos strzałów nad
biegł inny strażnik i strzelił do uciekających, 
którzy zbiegli. Przy pościgu postrzelony został 
przechodzący chłopiec 11-letui.

Wczoraj odbyły się masowe rewizye w „Grodź- 
eu", przyczem aresztowano 50 osób.

Wczoraj o godzinie 11 w nocy dokonano 
niezwykle śmiałego napadu na urząd pocztowy 
w miejscowości B ł o n i e  pod Warszawą Koło 
godziny 11 w nocy zajechały pized urząd po
cztowy dwa wozy z Których wysiadło ki.kuua- 
st.u uzbrojonych mężczyzn Jeden z nich udał 
si  ̂ do naczelnika nrzędu, G a j e w s k i e g o ,  
rzekomo celem nadania depeszy; inni, uzbroje
ni w rewolwery, trzymali straż. Od Gajew
skiego zażądano klaczy od kasy, a gdy odmó
wił, z a c z ę t o  do  n i e g o  s t r z e l a ć .  Na od
głos strzaiów przybył urzędnik pocztowy, H er
m a n ,  lecz i tego o b e z w ł a d n i o n o ,  poczem 
napastnicy własnemi kinezami otworzyli kasę i 
z a b r a l i  z n i e j  1300 rb. i m a r k i  p o c z 
t o  w e. Napastnicy odjechali potem najspokoj
niej. Gajewski, przewieziony do szpitaia, u- 
m a r ł  w kilka godzin. H e r m a n  jest ciężko 
ranny. Grot.

Z rac bu kobiecego.
W  spokojnej pracowitej Norwegii, która nie

dawno nz; skata snpełną niepodległość, ruch kobie
cy, datujący się od pół wieka przeszło, porm sa ię 
utartym torem, adobywając powoli jednę placówkę 
sa dragą. Nie posiada wprawdale tej błyskotliwo
ści i wybncbowobcl, jak rach emancypacyjny w nie
których krajacn Europy właściwej, ale jest niemniej 
silny i świadomy cela.

Do kobiet —  pisze jeden i  obcych dile&nikarsy, 
przebywających obecnie v Ohrystyanił —  którym 
ruch emancypacyjny w Norwegii bardu wiele za
wdzięcza, nau iy  w pierwssym raędsle pani d m -  
di  B l e b r o w a ,  żona byłego presydenta gabinetn 
norweskiego. Mąż je] popierał daiatalność żony na 
tern polu, co oczywiście przyczyniło s'ą snrkomicie 
do ułatwienia pracy. Jak widzimy, żony ministrów
w Norwegii są „rewolucjonistkami", a mężowie lob 
otwarcie popierają tę rewolacyę. Ale w Norwegii 
dnieje się wiele rzeczy, Które odbiegają od szablo
na europejskiego.

Pani B ebrowa —  plsae ów dsiennikars —  przy
jd ą  mnie w swoim doma prsy ulicy Oikarsgade 
1 nn swój bardso żywy sposób sazaajomiia mnie 
z ruchem kobiecym w Norwegii. W  r. 1854 sdu 
były kobiety równe prawo spadkowe, a w  r  1853 
równy termin pełnoletnloścl. Na tych dwócn sdo- 
byesach satrsymał się faktyczny rach kobiecy, któ
ry pries dwa dsieslątkl lat snajdował tylko teore- 
tycany wyrai w powieściach, broszurach i polemlca- 
nych artykułach daiennikarskich. Dopiero miodi. ge 
neracya, założywszy w r  1884 „Towarz- stwo dla
iprawy kobiecej", dała asumpt du nowej pracy.

zgromadzeuiu publlcznem, na które przybyły tłumy 
kobiet i mężciyzn. Ale słowa jej przebrzmiały na- 
ówesa- hen ecna. Pneclwnlcy ruchu kobiecego byli 
i*ówczas w Norwegii abyt liczni, ażeby kobietom 
przysnąć najprymitywniejsne praw. , Panna Hansteen 
wyjechała na czas dłuższy do Ameri ki i dopiero, 
gdy wróciła do ojczyzny, przekonała się, że jednak 
inieyatywa jej nie poszła na mierne. Kobiety nor
weskie przyjęły ją  z czoią należną 1 okazały jej 
skromne jeszcze wyniki swej pracy.

Wybitno stanowisko w ruchu kobiecym zajmuje 
pani Fryda 3an*enowa, która w Bygdo wybudo
wała sobie piątrowy dom drewniany, i tam aało- 
zyła słynne warastaty tkackie ae szkołą artysty
cznego tkactwa. Jako malarka z zawodu, Hanseno- 
wa sama rysuje swoje kompozycye i co rok s jej 
pracowni wychodzi jakieś dzieło sztuki, obuk wy
robów zwyczajnych. W r. 1906 wspaniały dywan 
zyszał sobie poulaiK znawców

Wspomniane towarzystwo posiadło wkrótce lilie 
w całym kraju, a podnosząc a naclszlem etyesną 
stronę kwesty I kobiecej, zdołało tern łatwiej osią 
gnąć praktyczno wyniki, Już w r. 1891 kobiety 
wy walczyły dla ślecie doniosłą zdobycz, a miano 
wicie uzyskały czynnn I bierne prawo wyborcze 
w gminach dla tych kobiet, które mają po wsiach 
eo najmniej 300 koron, po miastach zaś 400 ko
ron dochodu opodatkowanego. Z wielkiem zadowo
leniem opowiadała żona ministra o Grunhildale Zie- 
meTowej, która była pierwszą kobietą powołaną do 
■ądn przysięgłycn, tudziez o 'rzed liczkach Doiicyj- 
nych i inspektorkzoh fabryk.

Następnie udał się dziennikarz do panny Giny 
Krogownej, założycielki pisma dla rucLu kobiecego 
p Ł „Nylande". Tutaj była mowa o politycznej 
stronie ruchu kobiecego, a następnie o równoupra
wnieniu w uniwersytetach. Podczas ananego kon 
liktn ze SzwBCyą, który skończył się powołaniem 
na tron norweski króli wicia duńsk.ego, jazo króla 
Hmkona, kobiety wzięły żywy ndzlał w agitacyi i 
plebiscycie. Gdy mężczyźni oddali 368 211 głosów 
za -oz. dąsaniem nnil, kobiety wniosły do parla
mentu 4275 list, zawierających około 250,000 ra- 
swlsk W  roku 1882 otriymały kobiety wstęp do 
uniwersytetów i mogą na równi z mężczyznami 
korzystać ze wszystkich stypendiów, tndziez zasia 
dać do egzami lów. Obecnie chodzi o to, ażeby ko
biety po ukończeniu uniwersytetu mogły na rćwni 
a mężczyznami otrzymywać wszystkie posady. —  
Szerz ta natrafiła na silny opór, zwłasseaa co do 
obsadzania (Tu bosi w W  rokn 1894 osiadła w Obry, 
■tyanll Dlerwsza lekarka, a później dwie lekarki 
otrzymały posady rzeczoznawców sądowych. Oa r. 
1872 wykonują kobiety samoistnie praktykę denty 
styczną, od roku 1884 mogą być kierowniczkami 
aptek. W  nbiegłym roku panna Eliza Sem otwo 
rzyła w Chrystannl biuro adwokackie.

Najstarszą feministką jest Azsta E am te«n, 11- 
izącz 81 J*t życia. Mięsaka w skromnem pomie 
szkanin o starych, kulawych sprzętacn, które są 
dla niej miłą pamiątką dawnych lat. W  rogu po
koju wanosiła się piramida alresów i powinszować, 
które JubllatEz otrzymała w oSmdzleslątą rocznicę 
swoich urodzin. Na ścianach w lji mnostwo obrazów, 
pędzla gospodyni demu, która nlegdja  uczyła się 
malarstwa w Dusseldoifle i w pierwszych latach 
młodości poświęcała się z zapałem sztuce. Gdy du 
chowienstwo norweskie przeciwko pierwszym r* 
czątkom rachu Kobiecego wystąDiło z niesłychaną 
zaciętością, w cichej artystce oouaalła się energi
czna agitatorka. Aasta Hansten, córka wybitnego 
profesora uniwersytetu, zaciągnęła się w szeregi 
lamin! itek i wystąpiła, jako pierwsza -nówuiyni na

Kronika wiedeńska.
Wiedeń, 7 lutego. 

'Bierny opór lekarzy gminnych. — Pierwsze szczegół 
ciernego opora. — Podstęp rządu dla zdyosredytowan1! 
lekzrzy. — Aforezi* k» >heichei» — Podziękowanie 
lekarzy Lustry! Dolnej dla dra Kindermznna i dra Opy- 
dy .— Wypadki w pocztowej Kasie oizczędnosci. — Sen

sacyjne aoroanla).
(x) Bierny opór lekarzy gminnych w Austryi 

Dolnej zacaynz jnż wywoływać atarczki Pewna 
gmina dolno austryack* oświadczyła swemu strajku
jącemu lekarzowi, że jeżeli nie przystąpi do szcze
pienia,. to gmina wezwie go do tej czynności na 
podstawie złożonej przez nlegu przysięgi służbowej, 
a w razie powtórnej odmowy odda sprawę staro
stwa. Komitet strajkowy lekarzy rozpatrywał tę 
kwestyę i stwierdził, że lekarze gminni nz mocy 
przysięgi urzędowej są tylko obowiązani do ogląda
nia zwłok. Wprawdzie przysięga zawiera ustęp, że 
lekari ma „w  myśl lnstrnkcyi wykonywać swoje 
obowiązki" —  ale ponieważ w Austryi Dolnej nie 
ma wogółe żadnej instrakcyi dla lekarsy gminnych, 
więc też nie można leaarzy tych pociągać do od
powiedzialności na podstawie czegoś nfeistnlejącego 
Komitet lekarzy postanowił na wypadek skargi lnb 
wypowiedzenia ze strony którejkolwiek "gminy prze
prowadzić proces .ż  do najwyższej lnstancyl, ażeby 
oświetlić naieżycie niekorzystne i wielce niejasne 
warunki kontraktów z lekarzami.

Jak donoszą z prowljcyi, pewien likarz powia
towy (rządowy) prawdopodobnie z polecenia przeło
żonej władzy, objeżdża gminy i stara się ludność 
podbrra ć przeciwko lekarzom. Lekarz ów grozi re- 
pre taliami, z  mianowicie spędzaniem dzieci do szcze
pienia z większych terytoryów na punkt zborny; 
karaniem tycb, którsy nie usłuchają weswania, a 
wreszcie użyciem szpitalnych lekarzy z Wiednia do 
czynności na prowincji. Lekarzom groii ów „kole
ga" sleditwami dyscypllnarneml i wypowiedzeniem 
posady. Komitet strajkowy odpowiada, że lndności 
karać nie można za nieprzybycie z dziećmi do 
szczepienia, gdyż priymns pod tym waględem nie 
Istnieje. To prawda —  ale lachlaweiizm rządu 
może odnieść skutek pośród ciemnej ludności, która 
szykany rządowe przypisywać będzie strajkowi. —  
Czy lekarze szpltaiui z Wiednia -ą obowiąianl w 
tym wypadku pełnić ałażbę a» prowlncyl, j««t rze
czą bardso wątpliwą. Teu krok niefortunny rsądu,

nić mogła zbrodnię. Gdy ją i siostrę jej zobaczy
łem w biurze policyl, dokąd mnie przyprowadzono, 
Fryderyka wołała do mnie ciągle: „Przebacz mi", 
kocham ją tera:;, równie jak dawniej, 1 t.aram się 
o ile możności, ażeby jej los nlżyć w więzieniu". 
Nie potrzebuję dodawać, ża Józef P dowiedział si; 
o wszystklcn i iczegółach dopiero w blurse policyl.

a-m

K rsJ tćw , 8 lntego.

na którego crele atol namiestnik Ktelmansegg, zbyt

Zaćmieni? K3teŻVCa. Całkowite zaćmienie księ
życa przypada jutro, 9 bm. Ponieważ jednak księ
życ zachodzi tego dnia o godz 7 m. 2 rano, a 
zjawisko zacznie się przed samym zachodem księ
życa, praeoieg jego n i e  b ę d a i e  n n a s  w i d z i  s- 
ny,  Zaćmienie będzie widoczne tylko w zachodniej 
Snropie, w pólnecno-zachodniej Afryce na Oceanie 
Atlantyckim, w Ameryce, ntt Oceanie Spokojnym, 
w północno-wschodniej Aayi i na wschodnich bvze 
gach Australii.

Pierwsza sanna. Pu ras plerw»zy dopiero w 
bieżącej zimie dzlsó jb .ej nooy epadł tak obfity 
śnieg, że na ulicach potworzyły się formalne za
spy, nie pozwalające na swobodną plessą, a nawet 
kołową komtnikaoyę. Również trauwaje opóźniły 
wyjazd na miasto, gdyż przód ten musiano nsnnąć 
śnieg ze izyn zz pomocą pługów żelaznych. Ran1 
pojawiły się na stanów skach obok dorożek licane 
sanki, których diwcnfci po raz pierwszy bieżącego 
rokn rozlegały się po ulicach miasta. Jak się zdaje 
jednak sanna nie dłngo potrwa, gdyż z pa w od a 
ciepłoty wyżej sera, śmeg topnieje dosyć zzybko i,
0 ile na ozas usunięty z ulic nie zostanie, zamieni 
się w błotne jeziora.

Sprawy szkolne. Wczoraj odbyło się pod prze
wodnictwem I wiceprezydent* mlzBta p Chylińskie
go posiedzenia sekcyl szkolnej, nz wtórem przewo
dniczący pożegnał dotycnciasowego kierownika wy
dalała szkolnego, radcę magistratu p. 4 B u c z 
k o w s k i e g o ,  powołanegu przez prezydyum na 
inne stanowisko, wyrażając mu praytem podzięko
wanie za długoletnią gorliwą i skrtecaną pracę na 
dotyebesasowem stanowiska. Następnie przedstawił 
praewodnlcsący nowego kierownika wydalała szkol
nego, radcę magistratu dra F. Z a c ■ k a.

Z porządka dziennego ukończono ogólną dysku- 
eyę nad sprawą reerganisacyi szkoły robót kobie
cych i uchwalono wybrać komisyę, która nr przed
stawić projekt amiany dotycnczaiuwego s.atutu or- 
gamaacyj lego tejże sskoły. Do komisyi wybrano 
pp. radców miejskich Jaworskiego, Muczkowsklego
1 Juliara Nowaka. Następnie nebwalono przedłożyć 
Radzie miasta odpowiednie wnioski co do wprowa
dzenia w życie duj utacyj gminnych do szkół śre
dnich krakowskich. —  W  końcn załatwiono kilka 
spraw administracyjnych.

Sekcya ekonomiczna Rady miasta odbyła wczo
raj posiedzenie pod przewodnictwem r. m. dra Do
mańskiego 1 zi łatwiła szereg praw administracj j- 
nycq w swoim za Kresie.

Zjazd polskich górników w Krakow h. Komu-
nlknją nam: Poiiedaenle komitetu wykonawciege 
odbyło się dnia 23 stycznia w Krakowie. Praybyli 
na posiedzenie pp. Józef Bocheński, nadradca gó ■- 
nlczy w Krakowie, Franciszek Brzozowski b. n ,d  
inżynier kopalń w Morawskiej Ostrawie, Jnliatc

powolny dla pewnej koteryi, wywoła tylko zaostrze
nia spora, a na rsąd rzuci niepochlebne światło

laba lekarzy w Wlednin aajmowała do wcioraj 
na swojem posiedzeniu owym, co najmniej dziwa
cznym aforyzmem, który w Izbie posłów z powoda 
biernego oporu lekarzy rzucił k«. Scheicher, czło
nek Wydziału dolno-austryackiego, tudzież naoael 
nlk departamentu dla... spraw sanitarnych. —  Ks. 
Schelehef z lekkiem sercem zawoiał: .Zobaczymy, 
czy grabarze będą tera* mieć większą robotę". 
Izba lekarska, po wysłuchania rozmaitych wnio
sków, uchwaliła ignorować ów aforyzm ks. Scbel- 
chera, a natomiast wyrazić pisemną podziękę po- 
słom- lekarzom dr K i n d e r m a n n n o w l  1 dr.
0  p y d z i o za to, że na posledcenlu owem Izby 
posłow stanęli w obronie lekarzy gminnycn Cze
ska laba lekarska w Pradze, tudaież centralny 
związek lekarzy niemieckich uchwaliły wyrazy sym- 
patyi dla strajkujących ko.egów w Austryi dolnej. 
Towarzystwo lekarzy pomocniczych przy wiedeń
skich szpitalach również powzięło podoboą uchwa
łę, a w dodatku nchwaliło 300 koron na lasllenie 
fundo su dia strajkujących, cnociaż lekarae pomo
cniczy albo nie pobierają żadnej płacy, albo bar- 
dio małą.

Nad urzędem pocztowej Kasy oszczędności zawi
sło jakiej fatnm Niedawno zachorowała tam pod
czas nrsędowania, a późaiej amarła manipulantka, 
panna Bahnel, a śmierć jej dała powód do inter- 
pelacyi w IiDie posłów. Zarzucano władzom rządo
wym sarledbanie w tej sprawie, jak wogóie suro
wo krytykuwane stosunki służbowe w pocztowej 
Kasia o: zczędnoścl, gdzie urzędnicy niżsi, licho pła
tni, a obarcae il nadmierną pracą, zdani są na ła
skę 1 niełaskę swoich priełożonycb, którzy hnmani- 
tarnośoią nie grzeszą I  tak wczoraj 1< karz p wis
towy, dr Popper, wezwał późnym wieczorem Tcwa- 
riyatwo ratunkowe do uraędnika kasy pocatowej w 
oddatale buchalteryl, Franciszka Ellasaka, który do 
stał krwiotoku z ust i nosa. Choreg) odwieziono 
na stacyę ratnnkową, a pi źnlej do domu. W  tym 
samym oddziale aachorownł rachmistrz Adolf W ój
tach pośród objawów napadu nerwowego. Po udzie
lenia pomocy lekarskiej odwieziono onorego do do- 
miu. Prócz tego zachorowali lekko dwaj urzędnicy
1 musieli na wezwanie lekarza przerwać jłużbę. —  
Z  Dowodu tych wypadków w pocatowej Kasie osiczę- 
dności, a mianowicie w odzlale V, bucbaltaryjnym, 
prasa tutejsza ostro potępia przełożone władze, któ
re wcale nie dbają o sanitarne stosunki w tych 
biurach. Oddalał V, z j  adający się z dusznych, cie
mnych pokojów o niskicn sufitach, ma ustaloną na 
zwę „Mlędzypotładu", na którą raeczywiścle jasłu  
gnje.

Znaną wam jest sprawa morderstwa, które w R i 
renthal popełniła na kneharoe lieierównej niejaka 
Fryderyka Zellerówna p-zy pomocy siostry swej 
żlaryi. Zbrodni tej dopuściła się Fryderyka w tym 
cbIu, ażeby praywłastcayć sobie po aamordowanej 
sj adua jej w surale 10 000 koron i użyć tych pie- 
nlęday na posag. Fryderyka miała wyjść aa mąż 
za Józefa P., śpiewaka Opery nadwornej. Ocaywi
ście znalazł się reporter, który w te pędy na zł się 
do śpiewała i bes ogródek rącząt go wybadywać. 
Otóż Józef P. —  wedle własnej relatyl —  poinał 
Fryderykę w czasie, gdy mięsaka1 w hoteln, w któ
rym ona była pokojówką. Zawiązał się pomiędzy 
śpiewakiem a piękną pukojówką stosnnek i wre 
• scie gdy Jósef P. wyprowadził się z hoteln za- 
sdesskall oboje wspólnie. „Byliśmy szczęsBwi —  
mówił śpiewak —  gdyż Fryderyka jest bardzo do- 
orą dziewczyną i nie mogę nwleizyć, ażeby popeł

Fablańshl, ayiektor kopalń nafty w Borysławiu,
Antoni Pchlmltaek, dyrektor kopalń węgla w Siei 
szy, Leon byroesyński, prorektor politechniki we 
Lwowie, dr Władysław Szajnocha, profesor nnlwor 
sytetn w KraKowie. —  Usprawiedliwili swą nieobe
cność pp. Fellcyan Gaaomski, dyrektor kopami wę
gla, prezes sekcyl górniczo • hutniczej w Dąbrowie 
G urn iciej, Stanisław Kacsklewics, nadradca, refe
rent salinarny we Lwowie, Edward Windakiewlcz, 
uadzarsądca górniczy w Wiednia. —  Uchwalono 
urządzić ij-a d  polskich górników w dniach od 4 
do 7 paźdaiernika b. r. w Krakowie i zawezwać 
do ndzlału w nim wszystkich, którzy z górnictwem 
mają lub mieli do czynienia Zjaid ma obradować 
wspólnie lob w sekoyach (górnlctej, naftowej, geo
logicznej i hutniczej). Ucnwalono równocześnie ze 
zjazdem urządzić przeglądową wystawę górniczą, 
mającą na celn dać możliwie dokładny i anpełny 
obraz stanu górnictwa polskiego. —  Postanowiono 
przeistoczyć dotychczasowy komitet wykonawczy nz 
comitet zjazdn poiskich górników, zapraszając doń 
34 osób z gron* właścicieli hopalń i wybitnych 
pracowników w praemysle górnictym —  j&koteż 
zawiązać snbkomitety lokalne dla wewnętranej, 
priygotowawczej działalności i organlaacyl. Celem 
n i7 »a n ia  potrzebnych na urządzenie zjazdn 1 wy
stawy funduszów KomPet postanowił udać sle o 
«uDwiEcyę du ministerstw skarba i rolnictwa, do 
władz Krajowych, jakoteż lnstytucyj, Towarzystw 
i otób prywatnych. —  Omawiano także sprawi 
założenia wydziału górniczego nz lwowskiej poli
technice, utworzenia aawonowej takoły górnlcaej 
w saglębiu ciescyńsko-krakowskiem, wresacie zzwiąza 
nie ceurralnego biura posad i praktyk wakacyj
nych , oraz sprawę podręcaników dla szkół górni 
oaych.

Z Re8U-9V urzędniczej. Przypominamy, że dal 
siaj o godalnle 8 wieczór odbęds<e się p r z e d  w y 
b ó r  c u e zgromadzenie członków resursy urzędnl 
esej w lokalu przy ulicy Lubicz.

Wykłady popularne z hygleny. Towarzystwo 
popierania obrony daiecl i opieki nad młodzieżą im 
Pestalozzlego w Krakowie, urządza na swój cel 
wykłady popularne a bygieny dra Faustyny Bu- 
dzlńskiej-Tylickioj w sali Muzeum technicino-prze 
mysłewego co niedzieia o godzinie 3 po południu: 
11 lntego „Biygienz kobiety" (wyłącanle dla ko
biet), 18 lntego „E tgiena dziecka", 25 lntego „Co 
idobyć możemy przez hygienę, czyli naukę o adro 
win?" BUety nabyć można w cieściej w księgarni 
K Wojnara przy ulicy Ssewskiej 13, a przy kasoj 
w dzień wykładu, Ceny miejsc przystępne.

0 bezpieczeństwo w kościołach. Z powodu 
znanej katastrefy kościelnej na Altlerchenfeld w 
Wiednia, w której padło ofiarą kilkanaście zgnie- 
conycb dzieci, dochodzą nas z miasta liczne głosy, 
zwracające władzom dotyciącym uwagę, ż« kilza 
rfrakowskith kościołów posiada tylko jedno wyjście 
i że wskutek tego i u nas podobna katastrofa jest 
tylko kwestyą czasu Szczegół niejsie niebezpieczeń
stwo pod tym względem przedstawiają kościoły 
Dominikański, św. Anny 1 św. Barbary. Byłoby ze 
wszech miar do zyczenia, aby smutny przykład 
Wiednia wpłynął na prayspieszenie wj bicia w tycb 
kościołach drawl bocznych, które ułatwiłyby opró
żnienie tych kościołów z pobożnych w razie ficlskn 
lub paniki.

Z Towarzystwa ogrodnlczsgo w Krakowie.
Na wczorajszem posied tanin p. Klas miał wykład 
o naroyzacn, roślinach cebulkowatych, które przy
lały do nas se Wschodu i daiś jeszese należą 
u Persów i Tnrków do ulubionych kwiatów. Narcy
zy przechodziły w Europie, wedle mody i gustu,

różne koleje; w nowszym ezasle obudziło się. zami
łowanie do hodowli tych kwiatów, szczególnie zaś 
w Anglii. Nad wykładem p. Flnsa wywiązała się 
ożywiona dysknsya, w której wzięli udział pp.: 
prof. Zlobrtwsk., Małecki, Brzeziński 1 Pol. Posie
dzenie zakończono zwykłem rozlosowaniem kwiatów.

Przepełnienie wozdw tramwajowych. Dochodzą 
nas zewsząd liczne skargi, żo w godzinach przed 
ósmą rano 1 po pierwszej po południu panuje w 
wozach tramwajowych niesłychany ścisk. W  go- 
iainach tych panuje rach znacznie większy, ponie
waż znaczna część młodzieży, uczę rezającej do 
szkoły, jedzie tramwajem. Przepełnienie jest tak 
wielkie, że niejeduorotnie praeczekawsry przez czas 
dłuższy, arerygnować trzeba a jaady tramwajem i 
pieszo wracać do doma. Na domiar ałego wozy o- 
koło godziny 1 w bardzo rzadkich odstępach fczasn 
kursują Tej niewłaściwości zaradzić można w spo
sób bardzo łatwy, zarządzając w tych godzinach 
częstszy kurs wozów na wszystkich liniach 1 przy
czepianie ztaryoh wozów do nowych, ażeby powię
kszyć ilość miejsc. W  teu sposób uniknie się nsti 
wicznych skarg 1 żalów, zupełnie zresztą stosanycii 
gayż bardio często się zdarza, że ucrnlowie i n- 
eaennioe, mający karty szkolne na tramwaj, nie 
chcąc narazić się na półgodzinne nieraz czekanie, 
wo’ ą piesao iść do domn, mimo, że za prawo jazdy 
tramwajem si płacili z góry. Mamy nadzieję, że dy- 
rekcyt rozważy te słuszne bądź co bądź uwagi.

Z k/ uniki policyjnej. W csoraj na tutejszej tan
decie aresztowała poUcya niejakiego Wandasiewi- 
oaa, false Ferdynauds Szamańskiego, na polecenie 
niejakiej Anny KiSzakiewlcz. Waudasiewlcz miał 
w (wletnln rokn ubiegłego w Przemy ślu skraść 
KiszaKiewiczównle 350 koron gotówką o ran wiele 
przedmiotów wartościowych.

Pogłoska o śmierci Cygantewlcza utrzymywała 
się 1 dziś uporczywie po Krakowie. Mówiono, ża 
depesza z wiadomością tą nadeszła z Berlina ciy  
Hambarga, inni twierdzili, że czytali to w niemle 
cklch dr,Sernikach. Dotąd żadnej lnformacyi o tern 
nie otray maliśmy. na pocztę tutejszą znikąd o tern —  
jak się informujemy —  nie nadeszła depesza —  
w żadnych dzienDlkach niemieckich niemu o tern 
ani słowa. Prawdopodobnie więc wiadomość o śmier
ci Crganlewicaa jest bajzą.

Z Podgórza. Tutejszy Sokół urządza w sali włas
nego gmachu w niedaielę 18 b. m. dorociny popis 
gimnastyczny z następującym programem: 1) ćwl 
cienia nczenlc i uczniów Sokoła (wolne i w aattę- 
pacb); 2) ćwlcaenia drunln (maccngami); 3) ćwl 
cienia starszych nczenlc (raj); 4 ) ćwiczenia dranów 
(laskami); 5) ćwiesenia drabów na drążku i kół
kach; 6) piramidy marmurowe wykonają druhowie. 
Początek o godz. 6 wieczorem. Ceny miejsc: krze
sło pierwszorzędna 1 kor 20 hal., drugorzędne 80 
hal., parter 40  hal., stndenckl 20 hal., gaierya 20 
hal. Bilety można nabywać wcześniej w kancelaryi 
Sokoła coćaiennle od godz. 3 popot do wieczorem. 
Podczas popisu przygrywać będzie orkiestra p. Czy
żowskiego z Krakowa.

Tutejsza szkoła wydziałowa żeńska im. F . Sien- 
kiewicia urządza w sobotę 10 b. m. wieczorek pa- 
tryotyczny, z którego czysty dochód przeznaczony 
na biedne dzieci tej szkoły. Wieczorek odoędsle się 
w bndynsu szkolnym na Krzemionkach; początek 
o godz. 5 wieczorem. Bilety wstęna po 1 kor. od 
osoby nabywać rożna  wcześniej w kancelaryi szkol
ne), a przed wieczorkiem przy wejściu.

Krwawe wesrle. W  dniu 6 lutego b. r. w L i
biążu Małym (powiat Ci r , nowi podczas wesela 
powstała tam kłótnie mlędty parobci-karl, następ
stwem czego była bójka, w której Franclszkc »i 
Trybusiowi zadano kilkanaście ran ciętych n ożib i, 
skutkiem czego ten w kilka godzin po zajściu ży
cie zakończył. Żandarmorya aresztował* dwóch pa- 
robcaaków, podejraanych o zabójstwo Tryhasla, i 
odsiawlła do aresztów sądu powiatowego w Chrza
nowie.

Tarnów. Onegdaj w lokalu Doźnicy Merza od
było się żydowskie zgromadzenie Indowe z porząd
kiem dziennym: Sprawy .ahzlne. Przewodniczył E. 
Scuwager. Przemawiało kilku mówców Dr Herman 
Miitz, radca kabalny, krytykował obecną gospodar
kę kahału i uchow anie się komitetu kahalnego pod 
przewodnictwem dra Goldhammera, Komitet ten wy
brany coiem dokuńczan'a bożnicy carnowtbiej, nie 
złożył dotychezai rachunków, mimo że wydano 
4l) 000 koron, lecz zażąuał dalszego kredytu w Kwo
cie 46 000 koron. Zo stanowiska syonistycznego go
spodarkę kabała omówił dr Salz, zagrzewając opo 
zycyjną partyę do walki z partyą kooserwatywco 
kahalną. która w razie utraty rządów w zahtJe, 
straci ważny atut podczas wyborów. Wymownis 
przemawiał dr Leon Schtttzer,, który w cwem prte- 
mówienla scharakteryzował osobistość dra Goldham
mera Zgromadaenie uchwaliło rezoincyę, wyrażającą 
nieufność dla obecnych rządów kahału.

Zmarli.
Dawid P o s n e r ,  b. dyrektor lwowskiej jfiiil au- 

stryacklego «*kł*du kredytowego dla handlu 1 prze
mysłu, umarł w Meranie.

W Warszawie zmarł w 72 roka życia dr Ka- 
iitst P a w ł o w s k i ,  znany i wzięty swego czasn 
lokarz, powstaniec z r. 1863. Po zgnieceniu po 
wstania przez długi szereg lat mieszkał na Sybe- 
rył w Irkucka, gdzie wybitną w*edzą lekarską i 
przymiotami serca 1 umysłu zdobył sobie sympatyę 
i izacunek wśród najsz^rssych warstw. Po powro
cie do kraju osiadł w Wa*szaw,e

KaiOl T e  m l er , auzpy przemysłowiec, zmarł w 
Warsza ,/ie w 83 roku życia.

nazwiska skazany 
szewski p. Stefan 
S ą i zawyrokował, 
gdyż powinien się

Ś l ą s k a ,  którzy następnie udali się do Oswięcima, 
wstąpiło do „Straży" 45 jako komUarze okręgowi, 
a blisko 200, jako zw ykli członkowie.

Z ZSdOru pruskiego. Odpowiedzialny redaktor 
„Katolika" w Bytomia skazany lostsJ na 500 ma
rek grzywny za kurespondeneyę, której autor wy
stąpił przeciw germanizacji poaa szkołą, mianowi
cie przy nauce przygotowawczej do św. sasramen 
tów.

Za rzekomą zmianę pisowni 
został w Szamotułach majster 
Szulc na 150 marek graj wien. 
że nieprawnie pisał się Szulc, 
pisać Schuli. Zasądzony odwoła się do wyższej in
stancji.

Tieaemrnn z Jeziorek, współzałożyciel hakaty, 
otrzymał z okazy! rocznicy nrodzin cesarskich ty
tuł „ekscelencja".

Banda włamywaczy pośród glmrazyastow
Jak donosi „Zelt" z O p a w y ,  atworzrła się tam 
banda młodocianych rzezimieszków, która wkrótce 
stała się plsgą oddalonych części miasta. Włamaw
szy się do handlu broni, młodzieńcy owi zaopatrzyli 
zię w broń i naboje, szerząc popłoch pośród spo
kojnych mieszkańców. Policy a zdołi ła wreszcie wy
łapać przywódców bandy, a byli nimi u c z n i o 
w i e  o p a w s k i e g o  g i m n a i y u m  p a ń s t w o 
w e g o  i to synowie bardzo zamożnych rodziców.

Nieszczęśliwa miłość dla Kruszeinlcitlej. Z Rzy
mu pirzą do „Gazety Lwowskiej": Jak wiadomo, 
p. Salomea Krnszelnicka śpiewa obecnie w operze 
królewskiej w Turynie. Otóż w tych dalach słynna 
śpiewaczka o mało co nie padła ot arą gwałtowne
go napadu e strony jakiegoś zakochanego. KieJy 
w roku zeszłym śpiewała w teatrze Comtanci w Rzy
mie, zaczęli otrzymywać listy z gurącemi oświad
czeniami miłosneml od pewnego podoficera włoskie
go, który z parteru zachwycał się jej osobą 1 gło
sem. Listy były tak gorące, że p. K*usielaieka 
wrzucała Je systematycznie do kominka. Ale w dal
szym ciągu, kiedy aspirant nie otrzymywał odpo
wiedzi, zaczął pisywać coraz gwałtowniej, prosząc 
o „rendez vous“ 1 podmalownjąo listy traplemi głów
kami i rztyletaml. Z . wyjazdem p Kraszelnlckiej 
ustały naturalnie listy i  płomlennemi oświadczenia
mi, W  tych dniach jednak podoficer przybył do 
Turynu, wyczytawszy w dziennikach, że jego bo
gini tam śolowa i próbował wejść do jej potoju
w notela, aby złożyć swoje hełdy. „D It s " przyw o
łała służbę w hoteln Earopejskim i kazała go wy- 
transportować. Nie dość na tom otrzymała znów 
list z afektami i pogróżkami z r v  mienieniem, że 
zapaleniec czekać będzie na nią przy wejścia do 
leatra. Skutkiem tego artystka odniosła się do po- 
licyl, która młodego szaleńca aresztowała prsy wej
ścia do teatru Reglo i po udzieleniu mu ostatecz
nego upomnienia wyprawiła z powrotom do Rzymu.

Proces przeciwko Szabelskiej, znanej w Pe
tersburgu aktorce, oskarżonej o podrobienie weksli 
wartości 100 000 rubli na imię Kowi tewszlego, 
byłego sekretarza stanu w ministerstwie skarbu, 
akończvł się w senacie, jako najwyższej instancji. 
Senat uwolnił Siabelską od winy.

Polowanie ni* mordercę. W jednej z północ
nych dzielnic Berlina odbywało się przedwczoraj 
ściganie mordercy, które należy do rzadkich tego 
rodzaju wypadków Przed kilka miesiącami koło 
Wansee pod Berlinem analejslono swłoki kelnera 
Giernota, który pw_ ofiarą morderstw*. Po dłuż
szych posznkiwaniach policya uwięziła praedwczoraj 
w Berlinie robotnika Hennlga, jako icde j rżanego 
o tę zbrodnię. Hennig -ipokojnle udzł zię na poli- 
eyę i tom aopieru na ■ h wyd.-bił aiyhko r- 
wo r^er i zmierzył się do poncy anta który saeui aa 
nim. Spaliło mn na panewce i Hennig uderaył wte
dy policjant* rewolwerem w usta 1 ociekł. Pr.li- 
cyanol pośród głośnych okrzyków rzucili się za ucie
kającym, tłum równie starał się pochwycić go, a pe
wien listonosa jnż go miał prawie w ręku, ale Hen
nig straalem z rewolweru, acikoiwlek chybionym, 
na chwilę powstraymał pogoń. Wpadł następnie de 
jednego s domów pray alei Scbónhaar i zadzwonił 
dc pierwszego z brzegu pomieszkania. Gospodyni, 
która odchyliła drzwi, powledalao, pokaaując rewol- 

że jest nrzędnisiem policyl kryminalnej, ale

2o świata,

w er.

Troskliw ość o bezpieczeństwo Polaków. Pol
skie pisma śląskie ogłaszają dziś powody, dla któ 
rych awołany do Katowic wlec „Straży" poanań- 
skiej nie mógł się tam odbyd. (W iec teu, jak wia
domo, odbył się następnie w Oświęcimie). Otóż wła
da policyjna odkryła nagle, że sala „Roicbsballe", 
io  której wiec zwołano, nie odpowiaaa przepisom 
o bezpieczeństwie pnbllcznem. Gazometr znajduje 
się pod schodami, druty elektryczne nio są dosta
tecznie izolowane, wentylatory nie funkcjonują na
leżycie. Rzecz dziwna, że gdy przed tygodniem nz 
tej sali odbywała się uroczystość niemiecka, nledo- 
magan tych nie dostrzeżono, że nie raaważono ich 
także dawniej, w sali tej odbywały się praecleż 
już od lat 20 publiczne zgromadzeni::. Lecz wła
d z . praska nie noprzustała na tej ostrożności. —  
Gdy owe niedomagania usunięto i doniesiono o 
tem telegraficznie prezydentowi regencyi, żądając 
cofnięcia zakazu odbycia wiecu, nadeszła odpowiedź, 
że zakaz może być cofnięty dopiero, gdy osobny 
delegat regencyi znada dokopane zmiany. Wobec 
tego wiec nie mógł się tam odbyć. „Troskliwość" 
włada praskich nie dopięła celu. Co temi wybhga 
mi udaremnić chciano w Katowicach —  dokonano 
w Oświęcimie. Tam p r z e p r o w a d z o n o  c a ł ą  
o r g a n l z a o y ę  „ S t r a ż y "  n a  Ś l ą s k u .  Z wie- 
cownlków bowiem, przybyłych ze wszystkich stron

przerażona kobieta zdołała drzwi zatrzasnąć, a wte
dy Hennig pobiegł na strych, przecisnął się przez 
okienko i dostał na dach Teraz nelekał z dachu na 
lach, aż wreszcie znowu przez okienko wcisnął się 
na strych, wszedł do kamienicy 1 udał się do szewca, 
któremu był znany pod innym nazwiskiem Tutaj 
lit ldradzając iadnegc w rn nenia, pożyczył sobie 
pod jakimś pozorem zielonej czapki z daszkiem, 
biczy i trzewików filcowych. I  goy przed domami 
stoją podwojno straże policyjne, gdy automobilami 
spieszą urzędnioy policyjni, Hennig w przebrania 
wychodzi * kamienicy 1 spokojnie ndaje się w dal
szą drogę. Daremnie przeszukiwali strychy i komi
ny policyarci, pokrywacie dacnów, kominiarze, po 
zbrodniarzu nie było już śladu. Zniknął w tłumie 
niesposi,rseżnnte.

Choroba Eleonory Dus«. Jak donoszą z Chry- 
styanii. zachorowała tam Eleonora Duse. Artystka 
czuła aię niezdrową już w Kopenhadze, ale jeszcze 
28 stycznia kierowała próbami „Rosuersholma", 
który miał naaajntra okrzać się na scenie z Eleo
norą Dase w roli Rebeki. Tymczasem 29 styczni* 
umarł król duński Cbrystyan, skutkiem caego na 
cały tydzień odpadły przedstawienia. Dnse udała 
się ze awoją trupa do Chrystyaaii, gdale zachoro
wała obłożnie, jak się adaje sratklem trądów po
dróży i pod wpływem klimatu.

Gwałtowna burza, z M e s y n y  donoszą: B u 
r z a  m a r s !  t .niszczyła w Galatl w s z y s t k i e  
b u d o w l e  m a r y n a r k i ,  jakoteż m n r y  och ron - 
n e. Dla rodzin bezdomnych rozbito namioty i .roz
poczęto akcyę ratunkową.

Podróże królewskie, z  Zadaru donoszą, że król 
a n g i e l s k i  zapowiedział swój prsyjazd do Dal
macji na wiosnę. Przybyć tam ma trkże areyksią 
żę Francisie* Feid/nand d’E ste, celem spotkania 
się a królem angielskim.

Kwestyą kobieca w Japonii. Do „Daily Teie-
gr»ph“ donoszą z T o k i o ,  że w związku z ruchem 
o prawo głosowania kobiet ma być wniesiony w 
parlamencie japońskim projekt ustawy, dozwalają
cej kobietom należenie do stowarzyszeń polity
cznych.

Choroba Gorkiego, z Petersburga donoszą, i*  
G o ' k i  p o w a ż n i e  z a c h o r o w a ł

Sztuka teatralna marszałka krajowego. rv r 
1806 został przez Francuzów w Braonac nad lnem 
rozstrzelany księgarz norymberski, Jan Filip Palm, 
la to, *e wydał swoim nakładem i rozszerzał bro- 
szm ę p t. „Niemcy w poniżeniu", zwróconą prze
ciwko Napoleonowi. vV setną rocznicę tego faktu 
ukarał się na scenie teatra w Linza p. t. „Jan Fi
lip Palm " dramat historyczny, Którego autorem jest 
dr Euenhoch, n arssaiok Austryi górnej i poseł du 
Rady państwa. Publiczność przyjęła ten utwór bar
dzo przychylnie.

Kapelusze, Cylindry M Flafciga, Plessa, 
j  Scotta, Chrvstysa,
» Borsalmy, Pichler̂

poleca ZDZISŁAW ZDA w KRAKOWIE, ul. Sławkowska L. 3 
Hotel Saski. 3 Telefon 516. %
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Odznaczenia I mianowania. Cesarz n nitł okręgowemu 
inspektorowi sz1 ornemu w Wieliczuo, Stanisławowi Pal- 
lanowi zloty krzyż taiudg ł koroną

Cesarz zamianował radcą leśnictwa Józefa Fleohnera 
starszym radoą leśnictwa.

W kółau Slawistów U U. J odbędzie się w niedzielę 
11 b m. o g d e nie 11 przed południem w gmachu Coli 
noi (sala 37, I p ) odczyt p. Stanisława Ryn ar i p. t 
„Lud w pcezy Wyspiańskiego*. IV stęp dia nicczłonaów 
£0 h

W Czytelni Związau niewiast katolickich w jsłaon Spi
skim odbędzie się w sobo ę 10 b. m o godzinie 4 po
gadanka. Mówić będzie dr Adam Krzyżanowski na te 
mat „Orgamzacya rnołek spoży eczych*. W i ępdlaozłon-
sów i wprowadzonych prz m n!ch gossi 10 j

Składki. Dia nanczy dęli w Królestwie Pol»»iem zło
żyli: D. 2 K ; M Zoiel 2 K; W. Soleokt. 8 K, kózko
nannzyoielzkie męskie w Wieliczce 8 K 40 h.

Dla głodnych Warszawian złożyła ochotnicza itrai 
pożarni w Wilamowicach 5 K, jako część dochodu z za 
bewy.

Dla Tow. Szkoły lodowej* złożył Ignacy T/ng»r 6 K 
40 D, zebrane przy pożegnania | Fmila Sż bodziom*

Nb. zakład p Żurowskiej złożyli R 18 K; n.zeunioT 
oddi atu someroyalnego kraknwzkiej dyrekoyi k lejowej 
ih K Wl h, zamiast wieńca na trumnę i. p. Henryk- 
ŁopaazsńsLiego K Z. 1 E ; Poludmowzka 10 R, aamiast 
wieńca na trnmnę 4 » K vc zyńskiegn.

Gronc oeoo w Drohowyżn dia uczczenia honorowego 
prezesa kesyna złożyło dla głodnych w Króle*! wie Pol- 
Bkiem 7 K 5 h i dis Tow. „Snuty ludowej* 7 K hO h.

Na „Macierz śląską* złożyła W. Solecka 8 K.
Dla weteranów z r  '888 złożyło 8t w. „I raoa l oizt zę- 

dnr ść* w Jordanowie 80 K, jaku część zysfcu sar. i 906.
Uniwersytet ludowy Iip A. Mickiewicza.

(W  Muzeum techniczno przemysłowem.)
We c-warfek Proi StaLisław Bobiński: „Historya po

lityczna X lX  w.“ .
Repertoar teatru miejskiego

W  goborę: „Dzieci słońc sztuka w 4 tktach M.
Gorkiego

W niadzlilę po połufn<u „Obrona CzęstoeWwy* (ocny 
aniione do połowę), wiecz : „Boleaław Śmiały*.

I Saieasarz* W piątek 8 iuteg: Apolonii p. m. i Cy
ryli b w d k.; w sobotę :0 lut.go: Sohoiasiykl p ; 
w niedzielę 11 lutego O oj .1 M P.

Wsoltó'1 słoLoa 8 lutego o godzinie 7 min. 08- i *
oiiód o gods. 4 k . 4 i; u/ugofć dnia godzin 9 ■* 48

Z k-aKaw»klsg* •bserwatsrysm Dnia 7 lutego ter
mometr doszedł >ć — t'8 d +  0 8 C.; barometr opalał.

Dula 8-gc lntego o godzinie 7 rano sten Wromstrę. 
7410 mm., termometru — £ 0 0.; wiatr półn. &aehodni

PraepoaHednia dla Galiny! *achodnla( na 8-go lntego: 
pized południem śnieg, temperatura blizka C,

B- Gubr>y«likte (K rak ów )
Kupuje, sprzedaje i najmuje —  fortepiany, pia
nina, harmonie i ^ ia sso la  —  krajowe i zagra 
Uiczae —  nowe i przebrane —  «a gotówkę i 
spłaty — sali oski

IMsetói wairiSL, literaciii i artfifm-
—  Leopold Caro: „Stndya BDołeeine“ . Era

ków 1906.
Znany i  licsnych prac ekonomicznych adwokat 

dr Caro wydał obsserne dzieło, w którem sasaieścił 
cały szereg prac, ogłaszanych poprzednio w różnych 
pianiach naukowych („Ateneom*, „Biblioteka W ar 
ziawzka*, „Ruch Społeczny*, „Prawnik*, „Erono 
mlzta* i t. d ), lab też w oddzielnych rozprawach 
Tematy omawiano aą bardzo aktname i dotykają 
najważniejszych spraw krajowej polityki ekonomles- 
nej. Omawia więc autor sprawę Indeirniiacyjną 
w Galicji, sprawę psrceiacyl, reformę kredytu wło 
iciańsklego, projekt ustawodawstwa naftowego, zpra 
wę nlg legalizacyjnych w Sejmie, rozbiera kweztyę 
kas Rasffolsona, pizze o ounkn włościantklm w kra
ju nazsym, o zawodowej organlaaeyl rolnikow, o pra-
^ rch  złóg i it i .  W  Sat,ic„_ « icsnas u łDipraw
podjął także autor kweztyę lichwy i rostriązL ją 
w dwóch roadziaiaon p, t. „Lichwa na wsi w Ga
licy! w latach 1875— 1891“ i „Lichwa i sposoby 
jej zwaleibnia*. Antor obszernego dzieła, wydanego 
w języku niemieckim p. t. „Der Wncher* (Lipsk 
1893), jest dr Caro wybitnym mawcą tego przed 
miota, a jego wywody i wnioakl zasługują na uwa
gę jako głos fachowca, który kweztyę omawianą 
opanował wszechstronnie. Pożąd" nem więc jest, aby 
nie tylko fachowi ekonomiści, alt wogóle inteligen- 
cya, biorąca udział w życiu publiczne* i prseko- 
nana niemal o niezbędności „D a n a ie r ó w  wiejskich*, 
przeczytała wywody dra Oars o tej piejącej kwe
sty!, któ a w barazo wiela wypadkach doprowadź* 
nasz Ind do rniny majątkowej.

Z am aczyó naiery że antor nie poprzestał na pro
stym przedruku swych prac, lecz każdą rozprawę 
uzupełnił suci ogółami i datami w 11 ug obeonego 
•tanu danej kweztyl. ak.

—  Berta: Sutfner: .,D z ie c i  M arty* . Powieść 
Warszawa 1906. Biblioteka dzieł wyborowych.

Jest to dalszy ciąg słynnej powieści „P recz z 
orężem* —  dalszo apostolstwo idei pokojn powsze
chnego, Którego Bwlzt współczesny tak pragnie, a 
którego zapewnić sobie nie nmie. „D zieci Marty* 
są nowym protestem przeciw gwałtom 1 barbarzyń
stwa wojen, nowym aktem tycn usiłowań salache 
tnych, które podejmuje prawazlwa cyw iliiacya  w 
walce > nieszczęściem Indów. Książka w słowach, 
nacechow „nych głęboką wiarą w tryrm f prawdy i 
sprawiedliwości, pełnych szlachetnego entniy&imn i 
miłości, zapoznaje nas a istotą rucha pokojowego 1 
i  jego powolnemi ale ciągłemi zdobyczami. „D zieci 
M arty* —  tej samej Marty T ilm g, której bolesne 
doświadczenia tak wsrusasjąco odmalowała utalen
towana autorka w powieści „P recz a orężem* —  
atoją naturalnie w pierwszych szeregach bojowni
ków iael pokoju, a dzieje L ii są dziejami tel idei 
od pierwszego je j kiełkowania, aż do chw ili dti- 
s ie jsie j, kiedy potrafiła ona wkroczyć do parlamen
tów, zorganizować konfereneyę Haaską i wysunąć 
aię na czoło zagadnień polityczno-moralnyah doDy 
i aiaiojzaej.

—  „Szkoła anclelska nowego typu, czy szko
ła przy3lfoscl Ellen-Key?* P«d takim tytułem 
wydała obecnie p. Julia B e n o n i - D o b r o w o l -  
s k a odczyt swój, którj wygłosiła w Krakowie na 
zebrania Towarzystwa n*,ncaycieil sssół wyższych. 
Autorka, znana z praktycznej i teoretycznej dzia
łalności na polu pedagogicinem, w pracy wymie
nionej podaje przedmiotowej ocenie SDgieLkle szko
ły nowego typu, a mianowicie jednę z nich, znaj
dującą się w Petersfleld pod Londynem.

Następnie omawia w ten sposób pom yj szkoły 
przyszłości znanej autorki Eden Key. a wreszcie 
w krótkości zaznacza ogromne braki szkól galicyj
skich, które, udaniem jej, powinny sobie przyswoić 
>aiety szkół angielskich nowego typu, tudzież czkół 
przyszłości Eilen Key, oparłszy się na wzorach i 
Pierwiastkach rodzimych. Rozprawa p. Doorowol- 
■kiej pojawiła się w dobrej porze, gdyż u nas te- 

właśnie z całą siłą wre walka o reformę szkol
ną- która wysunęła się na pierwszy plan spraw na
rodowych. Skład główny broszury tej znajduje się 
w księgarni K. Wojnara.

—  Kazimierz Tetmajer napisał 3-aktowy poe 
mat dramatyczny p. t. „Rcwolncya*.

—  Lew TOiStoj ukończył nowy wielki utwór 
z dziejów tegoczbsnTCh p. t. „Stołpotworenie*.

Dr

—  Czasopismo francuskie o Krakowie.
»syt grudniowy paryskiego czasuplsma „L ’art* po
święcony jest a całości zabytkom Krakowa i Mu- 
seum książąt Czartoryskich, Obok wyczerpującego 
studyum pióra p Małgorzaty Poradowzkiej, znajda 
jem j tu cały szereg rysunków, widoków Krakowa, 
jego pomników i dzieł aztnil.

Również wiedeńska gazeta „Vaterlandu zamie
ściła niedawno dwa feletony, poświęcone Ki ko 
wowl.

—  „Smlguca*, ns (popularniej, zegj dziś pisma 
humorystycznego w Gslieyl, najnowszy numer aaj 
maje sle bieżącemi wypadkami politycnem i, a w 
pierwszym rzędzie daje typowy obras wiecu ru
skiego, oczywiście w należytem satyrycznem ośwle 
tleniu. Obok tego, i mnóstwa aktualnych dowcipów 
prozą 1 wierszem z chwili bieżącej, znajdujemy 
dwie ilustrowane nnmoreskl zawsze chętnie csyta- 
neg< „Przyjaciela*.

D zia ł ekonom iczny,
x  W sprawie braku wagonów. W intym na

leży się spodziewać b a r d z o  z n a c z n e g o  r n  
c h a  t o w  z. r o w • g o między Auatryą a oweml 
państwami »ą» edn e * i, w których z dniem 1 mar
ca br. wchodzą w życie n o w e  taryfy cłowo. Aby 
pokonać trudności, na jakie napotyka zwiększona 
ekspeiycya towaiów i mieć w pogotowia odpowio- 
dalą liczbę wagonów, powinien zarząd kolei już o- 
beenie poz.adać pewne dano pod względem kierun
ku i rodzaju towarów do obrotn przeznaczonych, 
swłassesa, o ile chodzi o t. zw. Massenguier (wę 
giei, żelazo eta.). W  tym cela zwróciła się laba 
handlowa i prztmyzłowa w Krakowie do wiekzzyeb 
sakisJcw handlowych i przemyzłowych zwego okrę
gu z zapytaniem, Ho i jakie towary zamierzają w 
intym b. r. wywieść aa granicę, względnie w tym
że mieaiąeu i  zagran.ey sprowadzić. Po nadejścia 
ty eh dat poszynl Izoa w zarządzie kolejowym zto- 
•owne kroki, iby iycssnia interesantów dosnały jak 
najdalej idącego uwzględnienia.

X  WloO naftowy. Dnia 11 b m. odbędsie się
0 goda 3 popoładnlu w Drohobyczu w zali magi
stratu ogólny wiec naftowy, zwołany przez krajowe 
Towarzystwo naftowe z następującym porsądklem 
dziennym: obecne położenie przemysłu naftowego; 
sprawozdanie komitetu wybranego celem rewisyi
1 ragutatywn , Petrolci*; sprawozdanie komisy! wy- 
oranej dla rowlzyi statutów krajowego Towarzy
stwa naftowego.

Ostatnie wiadomości.
—  W p a n .  m e n e l e  n i e m i e c k i m  toczyły 

zię wczoraj obrady nad wnioskiem stronnictwa zo 
cyalistycznego, ażeby R z e s z a  n i e m i e c k a  po 
starała się o to, iżby we wssystklcn do niej nale
żących państwach zaprowadzono p o w s z e c h n e  
P ' * w o  g ł o s o w a n i a  także przy wyborach do 
ich s e j m ó w .  Stronnictwo centrum oświadczyło, io  
jest to rzeczą każdego z państw Riesny i parla
ment nie może dawać inleyatywy w ty *  kierunku. 
Na podobnem stanowiska stanęły takżf stronnictwa 
konserwatywne i narodowo liberalne. Posłowie wol- 
nomyślni 1 mówca Koła polskiego, poseł K a I e r- 
s k i  popierali wniosek socjalistów. Sekretarz stanu 
dla spraw wewnętrznych hr. P o s a d o w i  Ky oznaj 
p ił imieniem rządn, że nie przyjmie on nigdy tego 
wniosku. Cc się tyczy P r n s ,  teg<* „ c u d o w n e g o  
n t w o r u  b i a t o r y l " ,  jak się wyrasił mówca, za
znaczyć musi, że państwo to sai loby się wydało na 
rzeź, gdyby wpuściło socjalistów do swego sejmu 
Di 'sz- obrady nad tą sprawą odrocsono do dal
si aj

—  W s e j m i e  pruskim pos. K o r f a n t y  skar
żył się na zarządzenia pujHcjjno zwracające się 
prseciwko s t o w a r z y s z e n i o m  i z g r o m a d z e 
n i o m  p o l s k i m .  Minister spraw r ewnętrznych 
Bethmann Hallweg odpowiedział, że skargi te są 
nieuzasadnione. Zarzut posła Korfantego, że władse 
naruszają ustawę z wiedzą i wolą rządu, uznał mi
nister za „nie nadający się do odpowiedzi*.

Rewolucya w Rosyi.
rot dziś pojawiło tię zaprzeczenie wiadomo

ści, jakoby Dam* miała być zwołana na 7 kwie 
tnia A  zaprzeczenie to pochodzi od osoby, 
zwykle o zamiarach rządu dobrzb poinformowa, 
nej, bo od znanego poplecznika rządu Gucz- 
aowa Jeśli zresztą na prawdzie polega donie
sienie berlińskiej , Rass, Korrespcndenz*, Dama 
będzie tylko Konstytucyjną masKą a b s o l u t y 
zm n.

W  łon ie czynownictwa rosyjskiego, jak się 
zdaje, nie wszystko dzieie się tak, jak pragnę
łyby decydujące sfer? petersburskie Niejedno
krotnie jnż rozchodziły się wieści o nagłein u- 
buniąciu tego lub owego wyższego dygnitarza 
na prowincyi z tej przyczyny jedynie, że me 
spełnił pokładanego w mm „zaufania". Dziś 
znów dowiadujemy się o podobnym wypadku. 
De „Now Wrtmia" donoszą z Tyflmn: „Iitnie- 
ją niezoite dowody, że w sprawie ostatnich roz 
mchów p o n o s z ą  z n a c z n ą  w i n ę  guberna
tor Kutaisu S t a r o s i e l s k i  i wicegubernator 
K i p s z i d z e .  Obaj znaj dmą sie na wolnej sto
pie nie wolno im jednak o p u s z c z a ć  T y f l i -  
su". Szkoda wielka, że nie wyjawiono nam, na 
czem polega ich wina, czy na tem, że zbyt 
„gorliwie", czy że za mało gorliwie spełniali 
mteneye rządn. O generale Grodekowie, które
go wysłano do Azyi wschodniej, celem zastą
pienia nie dość energicznego generała Łiniewi- 
cza, donoszą teraz, że ndał się on tam jedynie 
jako nowy „wódz" armii mandżurskiej, a nie 
jtko „namiestnik wschodu", gdyż to stanowi
sko po smntnej pamięci Aleksieiewn nie będzie 
ja: nanowu obsadzone.

Su-ja szkód, jakie ponoszą właściciele wię
kszych obszarów wskutek rewolucyjnych rozru
chów agrarnych, wzrasta z dnia na dzień. N.e 
dawno podawmo ją na kilkanaście milionów, 
dziś donoszą, ie  rząd ma zapłacić, celem wy
nagrodzenia tych szkód, 34 miliony rnbli. 
Z kwoty tej przypada podobno U  milionów na 
Inflanty.

(Telegramy „N. Reformy" z 8 lutego)

Rewizya senatorska.
Petersburg. W  kołach senatu mówią, że w 

razie urzeczywistnienia projektu zarządzenia re- 
wizyi senatorskiej w Królestwie Polakiem, mi 
sya ta Dęazie powierzona senatorowi Knźmiń 
skiomn, który wykazał jnż energię w badania 
działalności administracyi na kresach.

Znów zaprzeczenie I
M c‘  w ł  „G łow a" musta, Guczkow, wróci

wszy z Petersburga, oświadcza, że wiadomość, 
jakoby Dama miała się zebrać ostatecznie i na 
pewno dnia 7 kwietnia, jeat bezpodstawną. —  
Guczkow twierdzi, że oznajmiono mu to w ko
tach rządowych.

Zamaskowany absolutyzm.
Berlin. Do „Ross. Corresp." donoszą z Peters

burga, że na radzie ministrów przedłożone zo
stały c z t e r y  p r o j e k t y  ust*w zasadniczych 
dla Rosyl. Projekt drngi zatrzymuje tytuł cara 
samodzlerżcy i wyłączEte carowi przyznaje wła
dzę prawodawczą, a D a m i e  t y l k o  p r a w o  
w y k o n a w c z e  t e j  w ł a d z y .  Prawa ooywa- 
telskie mają być uporząd&owane według w z o 
r ó w  e i r o p e j s k i c h ,  lecz z pewnem u w zglę 
d n i e n i e m  s t o s u n k ó w  r o s y j s k i c h  —  
W krajach i guberniach, objętych sfanem wy
jątkowym, p r a w a  t e  z o s t a n ą  n a t y c h 
m i a s t  z a w i e s z o n e .

Opowiadanie masażysty.
Frankfurt. Z Gotenbnrga w południowej Szwe- 

cyi otrzymała „Frankf. Ztg" następującą wia
domość: „Przybył tu masażysta szwedzki A x e l  
R b m a n ,  który w ostatnim cz»sie był m a s a 
ż y s t ą  c a r a  w C a r s k i e m  S i o l e .  Oświad
cza on, że opuścił Rosyę wraz z rodziną z tej 
przyczyny, ponieważ zanosi się tam na bardzo 
uroźne wypadki. Opowiada dniej, że rząd we
zwie D u m ę ,  a ż e b y  u c h w a l i ł a  p r z y m u 
s o w ą  p o ż y c z k ę  w e w n ę t r z n ą  w k l a 
s z t o r a c h  r o s y j s k i c h .  Car, w^dlng jego 
relacyi, ma b y ć  b a r d z o  p r z y g n ę b i o n y  
i cierpi często na dotkliwy ból tfłowy w mi e j 
s c u ,  g d z i e  p r z e d  p i ę t n a s t u  l a r y  o- 
t r z y m a ł  w K o b e  w J a p o n i i  c i ę ż k i e  
u d e r z e n i e .

O bunt na Potomkinie.
Odessa. Rozpoczęły się przesłuchania w pro

cesie o bunt na „Potomkinie". — O s k a r ż o 
n y c h  j e s t  68 m a r y n a r z y ,  2 oficerów i le
karz okrętu dr Garleńko.

Rewolucya w Inflantach.
Frankfurt. Do „Frankfurter Ztg" donoszą z 

R y s  i: Do zamka S d s s w e g e u ,  własności 
braci Wojciecha i Eugeniusza A d e r k a & ó w  
wtergnął oddział młodych rewolucjonistów, któ 
ry zażądał w y d a n i a  mu b r o n i .  G.ly W oj
ciech Adbrkas wstał aby spełnić to życzenie, 
zaprowadzono go dc wielkiej sali, gdzie skrę
powawszy go, w y p a l o n o  ma  ś w i e c ą  o czy  
a następnie b i t o  o s t r e m  ż e l a z e m  w g ł o 
wę  t a k  d ł u g o ,  d o p ó k i  n i e  s k o n a ł .

Berlin. O g o s p o d a r c e  w o j s k  r o s y j 
s k i c h  w prowineyach na d b a ł t y c J k i c h  do
noszą tu następujące szczegóły; Dnia 31 sty
czni", w miejscowości P r e c k a ł  w pobliżu Li- 
baw? rozstrzelano i2  cłuopow, a rewolncyoni- 
stą S t r a u s s a  p o w i e s z o n o  na  s ł u p i e  
t e l e g r a f i c z n y m .  W  D u b e n a l k e n  spa
lono kilka zagród chłopskich i zastrzelono je
dnego mężczyznę. Dnia 20 stycznia oaaział dra
gonów pod dowództwem rotmistrza D r a c h e n- 
fe  18a rozstrzelał pewnego ś l e p e g o  s t a r c a  
za to tylko, że na pytanie, kim jest, odpowie
dział, że jest człowiekiem -  W  miejscowości 
F e l l i n  rozstrzelano 24 chłopów. Masowe te 
cgzekucye mnożą się z dnia na dzień.

Tłumienie rewolucyi.
Tytlls Życie w S u s z y  wraca na normalne 

tory Połączenie między dzielnicami przywróco
no. Według doniesień z B a k  u, zbierze się tam 
z.początkiem marca k o n g r e s  p r z e m y s ł o w 
c ó w  n a f t o w y c h .

Czy tylko prawda?
Petersburg. Geni L i n i e w i c z  telegrafuje 

z C b a r b i n a  z 6 b. m., że gen. R e n n e n -  
k a m p f  dni* 5 b. m wk-oczył do C z i t y  b e z  
p o t r z e b y  r o z l e w u  k r wi .  M i e s z k a ń c ó w  
r o z b r o j o n o .  Około 200 rewolucyonistów are
sztowano. Widln agitatorów uciekło. Gen. Chol- 
czewnil ow z powoau bezczynności został z swe
go stanjwiska n s a n i ę t y  i zastąpił go gen. 
S y s z e w s k i j .  — W e  W ł a d y w o a t o k u  i 
C h a r b i n i e  w ś r ó d  w o j s k a  s p o k ó j .

Z Rady państwa.
Izba poselska zp łat wiła na wczorajszym po

siedzeniu także trzecią grapę ustawy o u b e z 
p i e c z e n i a  u r z ę d n i k ó w  prywatnych, a 
tóm samem całą ustaję w drągiem czytaniu. 
Rezolucję posła Steina, aby w rozporządzeniach 
wykonawczych dla nowych mstytncyj ubezpie
czenia oznaczono j ę z y k  n i e m i e c k i ,  j aKO 
w y ł ą c z n y  ch j e ż y k  u r z ę d o w y ,  odrza 
cono 122 głosami przeciwko 104. Z tego po
wodu przyszło do burzliwego starcia między 
Wszechniemcami a socyal.stami, którym pier
wsi zarzucali, że nie głosowali z„ większem u- 
pra wnieniem języka niemieckiego, dalej między 
C z e c h a m i  a wiceprezydentem K a i s e r e m. 
i osłowie czescy zw-ócili uwagę, ze Kaiser n i e 
d z w o n i ł  przed rozpoczęciem głosowania nad 
ta rezolucją wszechniemiecką, co zwykle dzieje 
się przed aażdom głosowaniem, i zarzucali mu, 
że w ten Sposób zamierzał przeforsować ową 
rezolucję. Wiceprezydent Ka*ser zaprzeczał te
ma i zastrzegł się przeciwko takiemu podejrze
niu. W  końcu posiedzenia minister spraw we
wnętrznych w odpowiedz' na interpelację po
słów włoskich uzasadnia! zarządzenie, dotycząre 
odebrania magistratowi tryesteńskiemu spraw 
poruczonego zakresu. Główna przyczyną tego 
zarząuzenia było, według oświadczenia ministra, 
a n t i p a ń s t w o w e  usposobienie urzędników 
miejskich w Tryescie. — Na tem skończyło się 
posiedzenie.

Komisya p r a w n i c z a  Izby obradowała 
wczorai nad referatem posła H r n b e g o  o usta
wie dotyczącej a n s k n l t a n t ó w  sądowych. 
Po wyjaśnieniach ministra skarbu . kierownika 
ministerstwa sprawiedliwości, komisya uchwali
ła nie obstawać przy nstawowem załatwieniu. 
aby ansknltanci od dnia nominacyi pobierali 
adjutum, a to wobec wyraźnego oświadczenia 

'rządn, że na 119 obecnie bezpłatnych ausknl- 
tautów,- w dalszym ciągu zostanie przyznanych 
60 a d j n t ó w

W k o m i s j i  w o j s k o w e j  poseł ks. Sa- 
p i e h a  oświadczył, że K o ł o  będzie głosowało

za k o n t y n g e n t e m  r e k r u t a ,  żąda ono 
atoli, ateby pogłębiono r e l i g i j n e  w y c h o 
w a n i e  ż o ł n i e r z y .  Na brak religijności w 
wojsku coraz głośnieisze bowiem odzywają uę 
skargi. Dalej domagał się mówca, aby dykta
torska władza zastępcy wojskowego przy kumi- 
syacb asenterunkowych została u k r ó c o n ą  
Zastępcy starostw i władz autonomicznych mu
szą otrzymać prawo apelowania do komisji »n- 
perarbitralnej przeciw asenterowaniu dokona
nemu na własną odpowiedzialność p^zez zastęp
cę wojskowego W  końcu omawiał mówca ży
czenia dotyczące Lezpośreduiego zakupna kon. 
dla wojska.

Po przemówieniu posła K r ó l i k o w s k i e g o ,  
dalsze obrady uaroczono do dzisiaj.

Niemiecki komitet „czterech" nie odrzucił a 
limine uchwały N.emców czeskich w sprawie 
reformy wyborczej, jak to wczoraj donoszono, 
lecz tylko oświadczył, że z a j m i e  S i ę n i ą  
d o p i  3ro po  o g ł o s z e n i a  p r o j e k t u  r z ą 
d o w e g o  O tej ucnwale donosi jeszcze „Detsch 
Nationale Corresp “ :

„W  niemieckich stronnictwach znajdują się 
obok posłów, którzy nie życzą soDie reformy 
wyborczej, także liczn* posłowie, którzy szcze
rze jej pragną Ci właśnie nie powitali z zado
woleniem akcyi, Która także na nich może rzu- 
oić podejrzenie, jakoby zajęli wrogie stanowi
sko wobec reformy. Temn zapatrywaniu dało 
kierownictwo niemieckich stronnictw wczoraj 
wyraz w oświadczeniu, że w obecnej chwili nie 
można się przyłączać do tej manifestacji, lecz 
odroczyć do chwili, kiedy będzie znany rządo
wy projekt reformy wyborczej".

(Telegr „N. Reformy" z 8 lutego)

Wiedeń Na dzisiejszem posiedzenia Izby po- 
słOw, uchwalono w trzeciem czytania projekt 
a3tawy o u b e z p i e c z e n i a  u r z ę d n i k ó w  
p r y w a t n y c h .

Nastąpiły obrady nad projektem ustawy w 
s p r a w i e  o c h r o n y  p r o d u k c y i  chmf el n.

W  Izbie posłów przemawiali w dalszj m ciągu 
posłowie B e r x ,  Z u l e g e r ,  K i r i t s c h n e r ,  
S c h r e i t e r ,  Ku. br ,  K i p p e l ,  poczem za
brał głos o godz. kwadrans na 4 po południu 
pos. S z e p t y  c k i.

Posiedzenie trwa dalej.

Rokowania.
Wiedeń. Dziś r. pełudnie był u bar. Gautscha 

dr L n e g e r  i konferował z nim przez czas 
dłuższy. Następnie Gautsch konferował z pre
zesem Koła br, D z i e d n s z y c k i m .

Wyodrębnienie tialicyi.
Wiedeń Stronnictwa niemieckie mają na naj- 

bliższem posiedzeniu zająć Się zaproszeń em 
Wszeehniemrów na wspólną konferencję, na 
której omówioną być ma s p r a w a  w y o d 
r ę b n i e n i a  G a l i c y i

W sprawie węgierskiej.
Wiedeń. Słychać, że stronnictwa niemieckie 

zamierzają zgłosić 4 i n t e r p e l a c y e  w spra
w ie  w ę g i e r s k i e j  

W! deń. Dz.ś zbierze się na konfereneyę nie
miecki komitet „ c z t e r e c h " ,  prawdopodobnie, 
aby obradować n a d  c p r a w ą  w ę g i e r s k ą .

IMiiims 1 Mpllcni
Befurray

i  dnia 8 lutego.

Maoryt Z powodu zawiei śnieżnych w pół
nocnej Hiszpanii cierpi bardzo komunikacya 
kolejowa z Francją.

Zadania nrzędn;ków.
Wiedeń. Zjazd urzędników państwowych z ca

łego psństwa uchwalił wczoraj rezolucję z zna- 
nemi żądaniami, międźy temi o obniżenie l a t  
s ł n ż b y  na 35.

Przesilenie na Węgrzech.
Budapeszt. „Pesfi Hirlap" dowiaduje się. że 

urlop, jaki otrzymał minister spraw wewnętrz
nych, K r i s t o f f y ,  aby wyjechać do Abazyi, 
j e s t  w s t ę p e m  do  j e g o  d y m i s y i .

Wiedeń. „N Fr. Presse“ dowiaduje się, że 
S e j m w ę g i e r s k i  z o s t a n i e  na  p e w n o  
r o z w i ą z a n y  j e s z c z e  w  p r z e c i ą g u  lu
tego. Bar Fejaiłary ma jutro Iud w  sobotę 
przybyć do Wiednia, a podróż ta jego stoi w 
związkn z rozwiązaniem Sejmu.

Zatarg z Serbią
Wiedeń. „N. Fr. Presse" donosi z B e l g r a 

du:  Rząd serbski usiłuje doprowadzić do po
r o z u m i e n i a  z A u s t r o - W ę g  r am i za po
średnictwem jednego z dyplomatów irgranicz 
nycą, akredytowanych w Belgradzie który miał 
już poczynić pewne kroki za pośrednictwem 
anstro-węgierskiego posła w Bolg radzie.

Belgrad. Dziennik serbski „Politika" donosi, 
że rząd serbski oznajmił r : ą d o m  m ocarstw , 
że  A n s t r o - W ę g r y  z ł a m a ł y  t r a k t a t  
h a n d l o w y  z S e r b i ą .

Wiedeń. Ż B e l g r a d u  donoszą: Serbia z a 
b r o n i ł a  p r z e w o z u  t r a n s i t o  w s z y s t 
k i c h  t o w a r ó w  a n s t r y a c k i c h ,  które w 
Serbii stanowią przedmiot monopolu państwo
wego.

Wiedeń. Z Zemnnia donoszą, że pogłoski o 
bliskiem jaaoby e t w a r c i n granicy anstrya- 
ćkiej dła dowozu z Serbii, są b e z p o d s t a 
wne .  Pogłoski te rozszerzają serbskie koła 
rządowe w celn uspokojenia serbskich kół han
dlowych.

Obstrukcy& w skupczynie.
Belgrad. Z okazji układania porządku dzien

nego zażądali nacyonaliści imiennego głosowania 
i przed niem wyszli wszyscy posłowie opozycyj
ni. Wskutek niezdolności Izby do uchwały od
roczono posiedzenie do po południa. Po południa 
znowu przoszły partye opozycyjne dc o b s t r u k 
c j i ,  poczem wskureK ponownej niezdolności 
Izby do uch wały o d r o c z o n o  o b r a d y  do  
d z i s i a j .

Belgrad. Sknpczyna uchwaliła zaproponowany 
wczoraj przez prezydyum porządeK dgianny je
dnogłośnie. Następne posiedzenie jutro.

Poważne komplikacye.
Algeclrae. (Agencya Havasa) Położenie jest 

niezmienione. Narady delegatów nad najraź

niej szemi kwfcstyami, jak się zdaje, u t k n ę ł y ,  
z powodu, że niemieccy delegaci czekają_na in- 
struKcye, których zaząaali

Riym. Z A ł g i e c i r a s  donoszą do „Tribu- 
ny“ : Tmdności w sprawie relormy policji w 
Ma r o k  k o  są tego rodzaju, że jeśli koLferen- 
cya zapragnęłaby je załatwić p o k o j o v  o, 
trudno byłoby przewidzieć, k i e d y  d o p i ę ł a 
by t e g o  c e l n .  Stanowisko N i e m i e c  j e s t  
t a k  p r z e c i w n e  s t a n o w i s k u  F r a n c j i ,  
że możliwość zerwania układów n ie  j e s t  
w c a l e  w y k l u c z o n a .  Odpowicdzislność, ja 
ks. obie strony wzięłyby za to na siebie, byia 
by wielce d o n i o s ł ą  i p o w a ż n ą ,  Wogóle 
położenie bardzo się w ostatnich dniach p o- 
g o r s z y ł o .

Choroba króla Edwarda.
Barlln Z K o p e n h a g i  donoszą do „Vossi- 

sche Zeitung": Z dobrego źródła podają jako 
rzecz pewną, że wbrew zaprzerzer.om iządowym 
c h o r o b a  k r ó l a  a n g i e l s k i e g o ,  E d w a r 
da ,  ma b y ć  b a r d z o  n ?e b e z p . e c z n a ,  a 
n a w e t  g r o ź n a .  W  Kopenhadze rozeszła się 
wczoraj nawet pogłoska, że k r ó l  umar ł ,  i 
w jednem z okien wystawowych pojawił się jnż 
nawet portret króla, otoczony krepą, który na
stępnie nsnnięto.

Chamberlain
Lordyr. C h a m b e r l a i n  zapewnia ponownie, 

te nie nbiega się o przewodnictwo unioi : itów 
ZDija on mniemanie, jakoby dążenie do reformy 
taryfy miało być zarzneonem, gdyż nie odpo
wiada to zapatrywaniom Balfoura. Jeżeli pro
pozycje Chamberlain? będą zarzucone przez w ięk
szość stronnictwa, utworzy on wówczas nową 
grupę.

Przesilenie gabinetowe we Włoszech.
Rzym Dekrel królewski donosi o p r i y j ę 

c i u  d y m i s j i  g a b i n e t u  F o r t i s a  i o po
wierzenia deputowanemu S o n n i n o misji u- 
tworzenia gabinetu.

Protest Korei.
Londyn Dzienniki angielek e otrzymały de

peszę, ie  cesarz K o r e i  wj stosował de mocarstw 
protest p i z e c i w k o  n i e k t ó r y m  p o s t a n o 
w i e n i o m  n a r z u c o n e g o  uiu t r a k t a t u  
z J a p o n i ą .

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
M I c u a ł  Konopiński.

H  i P E i Ł i m
11rty su ły  w tym działe nie pochodzą od 

redakcji).

Walka O byt nanuje w tyolu n .is e *  ns każdym 
krokn. I.Łnieje ona nletylko p*ieeiw chorobie I 
śmierci, lecz takie o powodzenie w życiu, a walki 
tę na dwie strony może podjąć i  nadaijją zwycię
stwa tylko ten, kto ma silne ciało 1 zdrowe w -  
wy. Te dwie rzeczy mtżna osiągnąć prses oANA- 
TOGEN, któ^y ma własność agęszesonego środka 
odżywczego i włai.ność środka posilnego, nerwy 
wzmacniającego, a więc wpływa równoaiaśnie i na 
mięknie i na nerwy. Taki środek powinien być 
znany każdemu I dlatego godzi się swróołć nwag* 
ns sałącsony do nlniej.iego numer prospekt firmy 
Biuer et Cle, Santtogei Werko, w Berlinie.

Kertr talegraficzKii.
Wteisk, 8 lutego
lrot«  a jitr , *ai®^: tklEłs. term /itr»eg.i o 7 o — .

Aacys w łg ien k '»cs  ŻakL&da kiaijriowago 790 76. Aktye 
AŁ;giooa=lni 897 £S Ak*?e DaJaal»kfas 560 fcO Aksjre 
Lłndsrbanku 441 9$. Akcye Rarffe»sr«iSa r «4 — . Atroya 
Bedencredlt 1077 Akajt Haiik*
czn»go 6!ta— . Akove kolei pakt .wo-wyck < f  r — . Ake** 
iołei *ołvdi *m*> 199'— . A kcjo koisl M -eiiial 445 76. 
nkoy# *oleł -sćłnoonej V680. - kkeye kol«r (*e-Ł'oarft 
A.Uf ^88 — kkeya Llpiny 636 76. Ak; ye Rsm- Matanj. 
686— . Akoyt l^atkiogc Towaisystwa ela-ne*. 9*fR0 —, 
Akeyt Fabryki krot,' 6 7 V -  Akoye Tcisokte tyłonlo.,. 
30* Jccye GidiuyisMsgu K a rr -J tw ,. Towarzystw 
naftowego f>65 —. Okllgaer* węgleeik«« InjemsLj łrjiŁS 
ff 10 Renta mąiow* 100 10 Rmste LoroBnwa Jtrysw5-” 

>00 8(. Rettte k swnowa wagienks » »  -  56 L Li»tilliuai. nenra r . ' I n u T i . W — »  a
Tiwasayatw* Jaedrk wetc icmsklegi 9» 16 A*/, Iżbłi
■uikn Hpateoaaegc 98 66. *%*!» -Astj Bania Wj ie-

MCbrfa iÓOSJ. 6“., U ftj Fanki. hl?"t'5osr,igo 11176 
4*/„ Idsty Ranki, orsloi ugn 99-66 i 1/,*/, Listy
srajow jgo 101-66. 6*/e kom m»lne oslig-oye Bant o  kra- 
ioweas — . 4•/, gUioyjskif oliHgi-aje prof.-^oj t . 
>9-90 4*/, rellcyjska yośycaLa arajor a a 1S* 8 r. 99 bo. 
1 «/* ^oiToika miasta 88 05 Losy teieokie }60 —,
Mo V 717 86 Kable *6C Sfl

^nfcler sj oKojny lb -10 -lh -20  ,19 -25-19-8!). Bpłrytns 
ustalony 8S-60—34-— . Nsfts niezmieniona 

Dspoiobienie: Wśród irw uej ciszy interesów knrss 
silnie sisgnające.

Connlk Izby hundlowej i przemysłowej 
w Krakowie

z 8 lntego (gods, !  w południc).
I, Walaty- płacą aądL,

Ranie papierowe....................................   £60 60 961 60
Marki niemieckie 7T7 — 117 6-',
Franki papierowe . . . . . . . .  96 80 96 Hv
Dwndiiestofranklwki w złocie 19 08 19 16

li. U stj ustaw ać.
4*/« Listy sastewne pren.. Bank. hipot. k il — 119 —

Listy •aitewnf Bankir hlpot, 100 26 101 2S
. 98 60 9u Łf

l i i c j  sasrswne Banki krajowego 101 60 10 —
4 *  > ,« » * » —  100 —
6*/. cist) «xii. gal. Tow. kred ziem. mieok 99 6 C --------
4*' ,  „ „ „ ,  41-letn. 9: 40 -  —
4*„ .  „ .  .  „ r 66-letn 98 75 99 76

III. Obugaoye i pzłyozkl. 
f l .  Galicyjskie obligacje p-opi sacyjne . 99 50 100 60
4* Potyczka krajowi z r 1893 ** — '00
4•/, Pożyczki miasta Lwowa . . .  97 60 9b 60
4 ‘ /,*/« „ ilaste Lwowa , • *00 60 101 60
5•/, Ubligaoye komunalne banku kraj. — —
* /«'/« • » ■
49/, ,  kolejowe

IV. L • • y.
Lo j miasta Krasowe 99 — 68 —

V. A key*.
Akcye Banka Upoteosnog we Lwowie 554 — 5‘ 8 —

„ Gal dla k. 1 p -  K r a k  --------
> „ Lw4w-Caerniowoe-Jasiy > , 683 — 686 —

VI. Pebllozni zapisy dłept 
4Vi.*/. wspólna renta pap . . . .  100 — 100 4?

» „ srebrna . 100 — 100 * O
4 r enu ko"inowa anstrraoka . . 10U 10 100 60
t*/i * , Węgiirska 96 — te bn
4*/, renta autiyacka w słodr . . 118 — 118 60
4*/, „ węgleraka w słocie 114 8’J I l e  80

. 101 — 109 — 
«fc -  99 90

Kraków 
Eyne r główny 25

Magazyn towarów oryenttlnjcii.
Wyrobv oryginalno Perskie, Tureckie, Indyjskie, Arabsbe, Eg'piska,

A W irirclrifi. n h iń s lr ia . .Tan/ifiolrio R n ó n ijm tiz j triłorowclrita HTtiiilraolrim
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Podziękowanie.w
Nieutuleni w bolu po stracie noszego 

najlepszego syna i brata “Wacława, nie 
mając innej drogi złożyć nasze serde
czne podziękowanie, tą drogą składamy 
gorące: „Bćg zapłać'4* Wnym Panom 
Profesorowi Jaworskiemu, Drowi La
tkowskiemu, Drowi Flisowi za opiekę 
lekarską, najszczerszym Przyjaciołom 
i Kolegom Zmarłego, którzy do osra- 
tniej chwili nieodstępowali od łoża 
śmierci, Wbmu Duchowieństwu łaciń
skiego i greckiego obrządku. Pp. Kole
gom i Chórowi akademickiemu, wreszcie 
wszystkim tym, którzy wzięli udział 
w odprowadzenia zwłok na miejsce wie 
cznego spoczynku.
787 R o d z in a  JSngebrncm ów.

S tarszy rutynowany konc/plent adwo
kacki (katolik), poszukuje posady 

Zgłoszenia pod „Seweryn** poste re
stante Lwow. 788 i 8

Z VwQr?7 -Jll/U pr yby ły  tapicer prze- 
T i f l i u l u n J  rabia meble i matera

ce na miejscu tanio. Plac Maryackl 9, 
Wiadomość u stróża. 785 l 4

Realność w  Kętach
c długiem hipotecznym, uuadająca się z domu 
parterowego mu/ow mego o b-ciu ubikacjach, 
z pralnia w podwórzu, oraz i pięknym saaem 
w ogrodzie i polem tuż przy domu, jest zaraz 
do oprzedania, Gotów t wymagana okcło 6000 
koron. Zgłoszenia A. Lewiokl, Kęty. 784 1 6

Masło deserowe wysyła 'mleczarnia
Chocln, p. Kałus*, za pobraniem pocztowem 
12 K 20 h zn 4‘ /i kg. masła netto. 781 1 6

poleca częściowo 
i hurtownie 

wyborowe gatunki

hasty faicnej
najnowszym 

/  i najlepszym spo- 
>* so&em z& pomocą

hrtAKĆ-T P3 3Ł« aen
najniższych.

M .  J F I W O R ^ I C K I .
384 39 O

S p ó ł k a
71* pewnego przedsiębiorstwa w Krakowie, 
J 8 lat prowadzonego 1 dobrze się reniują 
ego, potrzeony jest kapitał w gotówce 5—6 
yiięcy koron, z pewnem zabezpieczeniem. — 
Igtcszenla pod adresem . ,S p ó łk a “  m  pozte 

restante K ra n ó w . 741 3 8

H U  biednego ucznia z YI klasy wy- 
U i Q t działowej prosi się o płaszcz 
zimowy i inno części ubrania. Można 
złożyć u farty klasztornej PP. W izy
tek, ul. Krowoderska 1. 16. 759 3 a

Ucznia
syna inteligentnych Rodziców przyjmie 
w II  półr. b. r. starszy wychowawca 
zawodowy z całem utrzymaniem. Wia
domość w ńdministro cyi „N. Refurmy4* 

pod 6 6 0 .  660 7 o

Zakopane
W I L L A  O S O B I T A

ul. Nowotarska 24,
z ogrodem w ałonecznem położenia do 
sprzedania na dogodnych w&rankach. 
Wiadomość u właścicielki w miajscu. 

755 2 10

U c z c i w a
sumienna, energiczna osoba (z  kau
c ją ) ,  umiejąca samodzielnie prowa 
dzić handel śniadankowy etc., znaj
dzie zaraz stałą i korzystną posadę. 
Oferty list. nadsyłać pod lit. M .  D .  

do Administracyi „N . R eform y44.
767 9 3

Dom z ogródkiem
piętrowy, bardzo dobrze sie rentnjący, 
w najpiękniejszem przedmieściu Kra
kowa, 15 minut od Rynku, pod przystę
pnymi warunkami zaraz do sprzedania. 
Wyjaśnień udzieli adwokat Dr Pisiewicz 

w Krakowie, nl. Szczepańska 1. 1. 
603 3 8

J T B I Ł E B

B. ARMATOWICZI
Kraków. Rynek gł. I. 18

Skład wyrobów z l o t j  e h  i  
s r e b r n y c h  najgustowniej szych 
w największym w wyborze.

Zamiana, tudzież naprawa bi- 
żuteryj sumienna i punktualni.. i J

Chińskie srebro po cenach fa
brycznych na składzie.

66 88 O
S I

Ź r ó d ł a  W is ły
Wles Wisła, st. Ustroń, Sląsn anstr.

nrocza górska miejscowość
do sprzedania W i l la  piętrowa, poło
żona w środku wsi. 8 poko umeblo
wanych, werandy, w osobnym budynku 
3 kuchnie, łazienka i piwnica. Ćwierć 

morgi ogrodu za 6000 złr 
Wiadomość: Kraków. Wolska 13. n 

p. Moszyńskiej. 756 3 3

MM Um. surzdiiaźy mii
d i  do sprzedaniu:

Komoda (antyz) z bronzami, Sekretnie bogato 
ukrriS h, Żyrandol z bronzu na “ ó wiec, ?ar- 

nltury z bronzami i bez mahoniowe, S/ afy 
rzeźbione i -uarnstow, Fortepl»n, ,raz w iele 
innyoh okazów antycznych, jakoteż i tn jbli 
iw; Jych nowyoh i iżywanyoh i gardeioba.

Leopoldyn* Maohowfka,
Kraków, ul. Szewska Nr 5, p. I.

71 45 0

Do sprzedania
kaseta srebra stołowego i desero
wego na 12 osób, składająca się z 103 
cawałKów. M. BRF,NNER, ulica 

Szpitalna 1. 9, I p. 674 4 6

Lekcy) tańców
udzielam jak lat poprzednich

Józefa Ekerowa
Mały Rynek L

186 10 0

^ a  r o d o r  J a K r a *
A rom afyctn e  fóbletk dc. m ycia  i 00  

k ą p ‘ eli. n a d a ja  w o a z ie  nade* 
przyjem n a i Ir wata w oń , o d  AwieZaJa 

i wyg-r^dzaja SKóm 
C tu :fc 1 6c 

Wyrób i jiow n y  Sktiai
Actefca Por. G r a j e w s k i e g o

v K r a k o w i e
się i&śl&dowmctu/

186 36 60

L. «zynn hirm. 9/6. 740

Ogłoszenie.
C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie 

zarządza na dniu dzisiejszym wpisanie 
do rejestru handlowego dla stowarzy
szeń zarobkowo-gospodarczych przy fir
mie: „Bank ziemski w Łańcucie, Sto
warzyszenie zarejestrowane z ograni
czoną poręką44, że na walnem zgroma
dzeniu członków na dnia 16 grudnia 
1905 r. w Łańcucie odbytem wybraną 
została Dyrekcya na trzy lata, skła
dająca się z trzech Dyrektorów, a mia
nowicie: Bolesława Żardeckiego, na
czelnego Dyrektora Kasy zaliczkowej 
i oszczędności w Łańcucie i posła na 
Sejm krajowy, w Łańcucie zamieszka
łego, Dra Henryka Dj midowicza, ad
wokata Krajowego w Łańcucie. Wikto
ra Skołyszewskiego, inżyniera i posła 
na Sejm krajowy, zamieszkałego w W ie
liczce. i trzech zastępców Dyrektorów, 
a to: Jana Kołka, właściciela realności 
w Przedmieściu koło Łańcuta zamie
szkałego Marcina Szulca de Szuicer, 
DyreKtora Kasy zaliczkowej i oszczę
dności w Łańcucie i właściciela real
ności, w Łańcucie zamieszkałego i F i
lipa SanDra Kahanego, pełnomocnika 
J. E. Romana hr Potockiego, w Łań
cucie zamieszkałego, oraz, że na po- 
wołanem walnem zgromadzeniu człon
ków uchwalono uzupełnienie § 42 sta
tutów. 74d

Rzeszów, dnia 11 stycznia 1906.

Poszanuje się zdolnego, zawodowego, 
żonatego

r d i i n t t t o r a
do prowadzenia w większem mieście 
galicyjskiem po korzystnymi warunka
mi urządzonej, przeszło 50 lat istnie
jącej, a wyłącznie przez lepszą publi
czność odwiedzanej wielkiej hotelowej 
restauracji, połączonej z pokojem do śnia
dań. Objęcie w kwietniu 1906. Waru
nek dobra kuchnia

Zgłoszenia nadsyłać najpóźniej do 
dmą 15 marca 1906 pod „ V i s  a wis 
d w o r z e c  k o le jo w y * *  poste restante 
Ż y w ie c .  488 4 6

Kasa Oszczędności miasta Krakowa.
v
Otwarcie Il-giej Kasy Wkładkowej.

Niniejszem zawiadamiamy, że z dniem 5 lutego b. r, w naszym gmachu 
przy ulicy Szpitalnej (I piętro, 2-gie drzwi na prawo) urządzoną została

ll-g a  K a sa  W kład ko w a
dla użytku Szanownej Padiczności, składającej p ierw sze w kład ki 
na n ow e książeczki.

Dotychczasowa 1-sza K a sa  W k ła d k o w a , również na 
I piętrze, przyjmuje n a d a l w kładał n a  książeczki, 
ju ż p oprzedn io w ystaw ione.

Zarządzenie powyższe ma na celu przyspieszenie urzędowania, umożli
wiające Szanownej Publiczności rychłe załatwienie interesów w dziale wkład
kowym.

D Y R E K C 2  A  
7 73  K a s y  O s z c z ę d n o ś c i  m ia s t *  K r a k o w a .

f a l e k  4fi; C o M l i a m b u r g

F a l e k  C o ., H a m b u r g
(RaboUen).

Najdogodniejsze i najtańsze połączenie między Hamburg.«m i Ameryką, 
względnie Kanadą i Argentyną. Sprzedaż kart okrętowych i kolejowych.

Bank i w ymiana pieniędzy. lis  39 104
Dokładne prospekty podróży do Ameryki, Kanady i Argentyny w języku 
polskim, ruskim i niemieckim przesyłamy na żądanie bezpłatnie, opłacone.

Odznaczone na wystrwach kr* jo wy on najwyższemi nagrodami

WYROBY ‘.TCAGKlia
a najlepazwgo przędziwa, jak  najstaranniej wykonane, jakoto

Płótna białe krośniaki i woby zwykłej i prze«o!e '“ dłowej szerokości, Dymy, Drellszki, Ręczniki, 
Chusteczki do nosa, Ścierki, Obrnuy, Serwety, Barchany, Flanele, Szewioty, PiócienŁo kolorowe, 

na tsrtnszkl, sukienki, bluzki i t. p. — poleca po oe.iaoh umiarkowanych

T k a ln ia  płócien i S k ła d  w y s y łk o w y

I H . m i E S O W l C Z A
w  K o r c z y n i e  o b o k  K r o s n a .

Na żąda lie wyoył i  się próbki i cennik opłatnie. 489 4 0

17 6 0

Bardzo icielka iłoić 
ooób polepszyła swijt zdrów i r. 

i  tahjme utrzymuje przez używanie

rE>IGULEK PRZECZYSZCZAJa CYCU '

D- CAUVEN’A
. Środek popularny od dłuższego i zasu, ekonr.
I -niozny, łatwj do użycia. Czyszcząc krew, daje się 
zastusować prawie we wszystkich choiobach chro 
nicznych jakoto : liszaju, reumatyzmy. przestarzałe 

, katary, dreszcze, zatkauia, zanik pokarmu u kobiet, 
gruczoły, osłabienie nerwów, brak apetytu w 
wszelkich zapaleniach, mdłościach, anemii, ziem 
k trawieniu i powolnem funkcjonowaniu żołądka./

P I G U Ł K I  C A U 7 I N  tądojtabyoia we'~'i 
wszystkich uńęlszych aptekach Mniata, 

w P A R Y Ż U  :
Faubotirg 14 7

S p ó f k a  k r e d y t o w a
członków Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń

w Krakow ie, Basztowa 1. 9 ,
przyjmuje bez ograniczenia wysokości gotówkę na udziały, od których wy

płaca dyw.dendę.
W  ubiegłych latach 1902, 1903 i 1904 dywidenda od udziałów wynosiła

Wysokość dywidendy za rok 1905 uchwal) Walne Zgromadzenie około 
1 kwietnia b. r.

Wobec ciągłego spadku stopy procentowej, losacya kapitałów w udzia
łach Spółki Kredytowej jest baidzo korzystną.

Kapitał, złożony n t udziały, może Dyrekcya na życzenia członka uru
chomić każdego czasu, uazielaiąe pożyezk, na udziaty w wysokości pemej Iud 
częściowej od której nie żąda się procentu, lecz tylko odstąpienia dywidendy 
w stosunku do kwoty i czasu.

Bliższych informacyj udziela pisemnie odwrotnie Spółka kredytowa 
w Krakowie. sos 6 o

SzyldK retow ii
szpilki i grzebienit

b & r d z o  t a n i o !
rogowe szpilki do włosów, grzebienie, 
szczotki, gąbki i szczoteczki do zębów 

poleca
S k l i d  A p te cz n y  M ag farm .

Jadwig: Klemensiewiczów*]
w Krakowie, Karmellcica 15.

8) 34 0

law LWKE
cka 1. 17. Stróż wskaże. 777 2 2

Słynne ze swej dobroci

Ręwrwlczki „DIAKTA**
poleca 709 5 10

F e r d y n a n d  G i i t t l e r  
Lwów, Halicka 241.

P o szu ku  e się
m o n t e r a  -  a k o r d a n t a ,  któryby w 
Galicyi przepiowadzał montaże kotlar
skie i konstrukcyjne na władny rachu
nek. Kaucya i referencje pożądane. 
Zgłoszenia pod O .  T .  W .  do biura 
ogłoszeń Oiszewbkiego, Lwów, Kiliń

skiego 1. 712 3 8

L .  Tomaszkiewicz
optyk i meohanlk

n

urządza
dzwonki elekt’, 

telefony 
poleca otmary, 

nery lornetki teatralne

Kraków, ulica Floryańijca 1. 2.
Telefon 309 3565 16 0

lito  m a ja sn o  w g łow ie-
ożyw lawsze

D r a  O b t k e r a
p r o M k a  d o  p i e c z y w a  po 1 2  b  
c u k r n  w a n i l in  o w e g o  po 1 2  b  
p r o z z h n  p n d y u k o w e g o  po 1 2  h .
Przepisy, które miliony razy oLuzały się dobre 
mi, możni* dostać za darni, w przednle|szyoh 
handlaoL kolonialnych i łkladaou aptecznych 

każdego mi anta. 31 94 26

{ N a jw ię k s z y  p o stęp  te r a ź n ie js z o ś c i!
Niezbędny* w pralni. jest słynny Niezbędnym w kaohnl

^ e k d o  prania Minl0s

,*o*V

Prawdziwy tylko z tym znakiem ochronny*I Prawdziwy tylko z tym znakiem ochronny
Dostać można w składach apteoznyob i Handlach kolonialny on, vr apteLaoh i handlach mydła. 

H artow ał* ■pno& aj* Ł . K lm oa w  W leu n lu , L  t t l iU u r b u tt i  8 .
290 U  60

1 ż! « « » « » « mtastfssjg  
Haarmanna i Keimera K

C u k i e r  u  z> n i  l i n o w y
przepyff»na przyprawa, lepsza 1 wygo

dniejsza od wanilii 
pdczka przedniej jakości . . . .  12 h 

„ nadzwyczaj mocnej . . . 2 4  h

Dra Zuckera proszek do pieczywa
wyborny niezawodny wytwór paczka 12 h 

Skoncentrowana 574 8 4
g  E s e n c y a  c y i r y n o w a

■nak: M s z  F lb
o niedoścignionej dobroci i świeżości 

sm ,kn. */> flaszki 1 K , f l a z z k a  K 1-60. 
Dutao można w ksżdym lepszym andlu.

Źródła Wisły
urocza górska miejscowość

Hotel Pension Piast
dom murowany, pokoje na sezon zimo
wy z całe-n utrzymaiiiem, światłem i 

opałem dziennie 4 koron.
Adres: Wleś Wisła, stac. Ustroń, Śląsk 
anstr, —  Wiadomość: Kraków, Wolska 

13, n p. Muszyńskiej. 757 2 8

D la  n e rw o w y c h  fnie mo- 
o ,  , mają

zawrót głowy, nudności, drżenie pidzczkę, 
najlepszym i najskuteczniejszym środkiem jest 
herbata Nervola aptekarza Laubendera Dostać 
można w paczkach po 1 m. 5u fen. przez apte
kę Vohburg u. D. 29. Wysyłka wolna od cła. 
Oć-naczenie: Wiedeń 1906 dyplom honor, ze 
złotym medalem. — Świetne świadectwa.

663 3 62

K 460.000
ogólna wygrana w

8  rocznych ciągnieniach 8
Najbliższe dwa jnż dnia

15 lutego i I m a r c a  1906
Kupon gry losu kred. ziem. emisyi I i r I88C 

Los Bazylika 
Los Jó-szlv „Dobrego serca“ .

Wszystkie trzy losy razem sa gotówkę lu3.75 
kor. lub na 33 raty miesięczne po 3 75 kor. 
Natychmiastowe wyłączne prawo gry po 
przęsłami pierwsze; raty. Wykaz ciągnień 

r Net er Wiener Mercnr-1 za darmo.
K antor 'm lany

O c t O  S p i t a ,  W i r t d e ń ,
726 I., Soiiettenrłnfl Nr. 26. 3 5

Zgłoszeiii? pod 4 9 5  przyjmuje Ad- 
mińiatracya „N. Reformy44. 711 3 6

Młodzieniec EES£
iualnie spólnego. Łaskawe zgłoszenia 
1. i. 23 poste rest. Kraków. 770 2 3

S A L O M  sprzedaży rzeźb i obrazów 
artystów polskich, otwarty codzienni® 
w dni powszednie od 10 do 1 z rana 

i od 9 do 4 po połndnla.
( l i c a  B r a c k u  5 .  S a  p a r t e r z e .

76 68 0

Czekolada Waniliowa Zdrowia 
P a s t y l k i  własnego wyrobn

poleca
A E T A M  P L L N E C i a

Długa 10, floryańzka 2, Hotul Drbsaeniu,
&TUÓT 137 19 0

Ważne dla fachowców.
Młyn i tracz wodny w okolicy le
sistej, przy stacyi kolejowej, oraz 
6 morgów gruntu zaraz do wy
dzierżawienia. Zgłoszenia do 
Administracyi „N . R eform y44 mię
dzy 2— 4 po południu 9 o

Kupna Apteki
z obrotem 20— 3O000 kor., posznknje 
H t r > d u  R a w s a l ,  K r a k ó w ,  p L a c  

G r u  Ule 7 .  622 8 3

I | r 7 p ń  wyższej szkoły przemysło- 
U LrAGII wej, specyalista w rysun
kach, poszukuje lekcyi lub odpowi 3- 
dmego zajęcia pod przysfępnemi wa
runkami. Zgłoszenia przyjmuje Admia. 
„N. Reformy44 pod 730. 730 3 o

P £ L i i i i . a ^
biegła w stenog.afii puJskiej, niemieckiej i bu- 
clalteryl, plszaoa biegle n*. masiynie, włada
jąc* poprawnie językism polskim i n.emieckim, 
posiadająca 3‘ /t letnia praktykę, posznknje 
posady. Zgłoszenia pod: A . B . 2 0  postt re

stante J a . i o .  763 2 3

P n C 7 l l l f l l i p  fcM<,ll* rlŁ l (Polki), * U o iU K U J y  młodej do “Wiednia.
Zgłosić się natychmiast: ulica Kapu
cyńska 3, 1 p. 779 9 s

Z a rzą d c a  dćbr
lub A on trolor z nsjlep.zemi referencji mi, 
który zarządzał większemi mtjątkami, poszn- 
knje od wiozuy posady, ooecnie na posadzie 
jako kontrolor dóbr 8 folwarków. Łazkaw* 
ztdntzenik pod adreieih ,.Zn|»s>łt>wiea. “  f. 
m yśl, n l. O gruoaiesu  1. 11*'. 7607, j

LeKcyj rachunkowości
pańztwowej, ogólnej i kupieckiej udziela egza
minowany w tym kierunku uadozyciel szaoły 
wydziałowej. Ńorzyztny ioznltat z ipewniony 
Kraków, Bracka 1. 1, III p., od 12— 1 i od 

3—4 po poi. 752 8 10 ’

5000 mtr. kuhicznyclt
i więcej drzewa bukowego okrągłego 
jest do sprzedania loco 8 tacy a Nowy 
TargL —  Wiadomość: St. Krzeptowski. 
Gł, Slanea, Zakopane. 208 30 30

M a j ą c y  lis za je
na—. z tacy, którzy nigdzie nie znaleźli nie 
czenia, nieoh zażądają prospektu i uwierzytel
nionych poświadczeń z An»,ryi za darmo ipte- 
karsr C. W. Rolle, Altona be). 650 4 12

Wagi
rozmaitego systemu, przyjmuje do 

naprawy i cechowania

pracownia mechaniczna

5t. £eśtiialiow$HKgo
Kraków, Grodzka i. 48.

532 9 10

& H erbbta i  B rodów  i O od dawien dawna t swa] joiarool I zapaonu znuną prawuziwą

•  H erbata i  B ro d o w 1 9

H E R B A T Ę  R O S Y J S K Ą
zbioru majowego, polec, Ł andel

TBf, A d a m o  w i o z ą
18  ar B r o d a o h  na pogranicza rosyjikiem 10 100

1 funt „Fa*ill|nej44 bardzc dobrej . . . zlr. l ’ *0
1 funa „Melanga de Meekaa44 w oryg opak,, najlepszej 2 50 
1 fnnr „Imperial** cezjrzklej, w or glnalnem opakowania 3 -Mt 
1 funt Okruonśw*4 s najlepszych herbat kwiatowych 1‘90 

■ Kawa Ueyion palona gorąoem powietrzem 1/t kg. złr. 0'80 i 1 ®
Bulion wołyński 1 kńo  tjr. 8 20troi ta  % a i r o a o w i w Buuon woiyozai i  ................. ......................

Współwłaściciel Warszawskiej Firmy
Szalay Griinhauser

ma j;aszcxyt donieść P. T. Publiczności, iż otworzył 
w Krakowie, pFisy ul. Szewskiej L. 2,

Skład wszelkich przyborów 
i Aparatów fotograficznych.

Przyjmuj® również wszelkie reprodukcyjne zdjęcia i powięKszeuia, jaku tez
wywołania klisz i t. p. 485 10 io

2 Drukami Literacki w Krakowie, ul. JagieUoóska 10. Rząd** drukami L. K. Górski


